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Kraków, piątek 9 września 1921. 
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Zawiadamíamy PT, Publiczność, że oddaliśmy sprzedaż swoich wyro- Wœ 


bów firmom: 


KAROL JAROSZ w Krakowie ul. Florysńska SQ 
MATEUSZ SIKORA Nowy Sącz ul. Kościuszki 8. 


$ Ę Na sezon obecny polecamy kostyumy 1 płaszcze damski 


męskie, kurtki 
wielkim wyborze, doborowej jakości po cenach nizkich, 


SZATNIA: w Nowym Sączu, ulica Wąsowiczów Le 8. 
K. Z. K w Krakowie ulica Szczepańska L. 7. 


SĄ, Kraków, 5. IX. 1821 r. 
ZE SACZ WE: 


ubrania I jesionki 


spodnie w paski, materyały wełniane, plusze, podszewki we 


(Krajowe Zakłady Konfekcyjne) A$ 


Dla oczyszczenia atmosfery. 


Kraków, 7 września. 


H 


Mowa prezydenta Wițosa była swego 


rodzaju ultimatum, jasno 
kwestyę [ułszywego stosunku do rzą: 
dm zarówno ze strony opozycyjnych 
stronnictw sejmowych, jak społeczeństwa. 
Bez ogródek oświadczył premier, że po- 
doby stan dłużej trwać nie może, że 0- 
pozycya winna wyciągmąć konsekwen- 
— cyą ze swego stanowiska i usunąć „rząd, 
który tyle złego narobił", Lecz opozycya, 
prowadząca, szczególnie pozą Sejmem, 
krzykliwą i haniebną kampanię przeciw- 
ko rządowi, nie miała odwagi na uchwa- 
lenls votum nieuluości. Nie miała bowiem 
także odwagi na wzięcie  odpowie- 
dzialności ua własne barki. Wniosek od- 
mówienia vyłum zaufania upadł a tem 
samem rząd miał pozostać dalej w sytu- 
acyi dla siebie nieznośnej, a szkodliwej 
dla państwa, Na taki jednak stan rzeczy 
nie mógł się zgodzić atakowany rząd, — 
Stwierdziwszy, Że opozycya, zarówno z 
prawa, jak ż lewa, nie zdobędzie się na 
żaden krok wyraźny, postanowił dłużej 
nie czekać i rozciąć zagmatwany węzeł. 
Z inicyatywy osobistej prezydenta Wi- 
tosa, jak też jego kolegów w rządzie, od- 
było Bię wczoraj zebranie prezydyam 
klubu poselskiego P. 8. L, w którem 
wzięli udział członkowie rządu, min, ośw. 
Rataj, min, aprow. Grzędzielski, wicemi. 
nister spraw zagr. Dąbski, oraz prezes 
głównego urzędu ziemskiego, dr Kiernik 
Po trzygodziunej harądzie, głównie pod 
wpływem stanowiska członków rządu, 
zdecydowanie obstających przy ustąpie- 
niu, uchwalono przedłożyć klubowi wnio- 
eok rządu o podanie się do dymisyi — 
W tej sprawie ma jeszcze przedtem od- 
być narady zarząd klubu P, S. L. Jednak 
istota uchwały prawdopodobnie nie ulo- 
gnie zmianie, 

Rząd jest bezwzględnie zdecydowany 
ustąpić. W powzięciu powyższej decyzyi 
zarówno ptemier, jak jego towarzysze 


stawiającem 
' widywało jedno 


klubowi w rządzie i prezydyum P. S. L, 
kierowali się wyłącznie względem na in- 
tores państwa. Interes partyi, jak prze- 
z. „demokratycznych 
pism krakowskich, podejrzewające prez. 
Witosa o „nieszczeryść”, może istotnie dy- 
ktowałby raczej zajęcie innego  stano- 
wiska, Przy wypróbowanym braku zde- 
cydowamia i aktywności ze strony lewej 
1 prawej opozycyi, rząd Witosa mógł był 
nie ustępować. „życzliwe* jednak uwagi 
i zapowiedzi nie spełniły się tym razem. 
Rząd Witosa ustępuje, a ustępuje, by 
krokiem swoim  zmućić stronnictwa 
wszystkie do „wejścia w siebie" i wydo- 
bycia się z matni w którą siebie i pań- 
stwo wpędziły. 

To też rząd Witosa ustępuje w tem 
przekonaniu, że krokiem swoim przyspie- 
szy ostatecznie wyjście z błędnego koła, 
w jajkiem znalazło się państwo wskutek 
nmeodpowiedzialnej polityki stronnictw 
opozycyjnych. Powiadamy niesdpowie- 
dzialnej, gdyż nie można mówić o poczu- 
ciu odpowiedzialności wJbec państwa ze 
strony tych ugrupowań, które, jak z je- 
dmej strony narodowa demokracya, z 
drugiej zaś Stapińszczycy dla celów wy- 
borczych mają sdwagę w kraju — w 
groźnej dla niego chwili — rozpalania 
szału nienawiści przeciwko mządówi i re- 
prezentowanej przez niego warstwie, a 
które równocześnie nie znają sił ani mo- 
¿ności wzięcia steru w swoje ręce, 

Ustąpienie obecnego rządu musi wyja- 
skrawić tę anarchiezną taktykę obydwu 
skrajnych skrzydeł opozycyi, a  pośre- 
dnio wpłynąć "ma opamiętanie tych ele- 
mentów w społeczeństwie, które, niewąt- 
pliwie patryotyczne, uległy  zarażliwej 
psychozie opozycyjnej. To też jest na- 
dzieja, że po wykuzaniu całej nicości i 
szkodliwości antyrządowej „akcyi na- 
szych lewych i prawych „malkontentów”, 
przyjdzie obecnie do oczyszczenia się ał- 
mostery i pożądanej równowagi. 


Niech rządzą malkontenci. 


Warszawa, (Tel. M.) Narodowi de- 
mokraci wraz z pos. Stapińskim mogą 
wreszcie „tryumfować”. Walka podja» 
zdowa, prowadzona prżez nich przeciw 
obecnemu rządowi i prezydentowi mi- 
nistrów została uwieńczona jak naiko- 
rzystniejszym dla nich rezultatem. Pre - 
zydent ministrów Witos, a wraz z 
nim cały gabinet podał się do dy- 
misyi. 


Dećyzyę tę przesądził przebieg de- 
baty generalnej w Komisyi skarbowo+ 
budżetowej. Jeżeli nastąpiła pewna 
zwłoka, to orzvczyny jej szukać nale= 
ży w zaburzeniach strajkowych, 
które nie pozwalały na wywołanie 
przesilenia. Obecnie te skrupuły nie 
istnieją. W kraju znacznie się uspo- 
koiło. Rząd nietylko może, ale ma 
też prawo powiedzieć, ze w takich 


warunkach, gdy prawica z niepoczy- 
talną wprost furyą, coraz gwałtowniej- 
sze przypuszcza ataki, przeciw gabine« 
towi, a lewica z rozbrajającą rezerwą 
widowisk:;: temu się przypatruje — 


MYR R Zw EE S WOW DEREN CENOWA 


agram prac sejmowych. 


Warszawa. (Tel. M.) Dziś przed 
południem odbyło się posiedzenie 
konwentu seniorów. fa | 
marszałek Trąmpczyński, który podał 
do wiadomości posłów, iż przedmiotem 
narad konwentu ma być wnizsek ko- 
misyi skarbowo-budżetowei e przy- 
śpieszenieposiedzeń sejmowycu. 
Na porządku dziennym posiedzenia 
Sejmu będzie pierwsze czytanie przed- 
łożenia rządowego, zawierającego pro- 
jekt ustawy o opodatkowaniu dyet po- 
selskich, następnie projekt noweli do 
ustawy z 25, 7. 1919 o zapewnieniu 
bezpieczeństwa w państwie, wreszcie 
sprawozdanie kosnisyi administracyjnej 
o projektach ustaw, dotyczących pań 
stwowej służby cywilnej i organizacyi 
władz dyscyplinarnych. Pan marszałek 
wyraża opiħie, iż należy czekać ze 
zwołaniem Sejmu do 20 b. m. mię- 
dzy innemi i z tej przyczyny, Że prze- 
prowadza się obecnie remont gmachu 
sejmowego, który przed tym terminem 
nie może być ukończony. 

Poteł Diamand uzasadnia potrzebę 
rychlejszego zwołania Sejmy. Zwraca 
między innemi uwage na list P, K. K, 
P. ostrzegający przed pozyskaniem 
przez rząd kredyty poza ustawą, dalej 
potrzeby wypowiedzenia się Sejmu w 
sdrawie drożyzny, oraz w sprawie po: 
krycia zwiększonych wydatków pań. 
stwowych. 

Poseł Osiecki zwrócił uwagę na 
porządek dzienny pierwszego posiedze= 
nia sejmowego, ustanowionego przez 
marszałka, mianowicie o podatku od 
dyet poselskich i postanowieniu co do 
stosowania stanu wyjątkowego. To 
pizecie nie odzwierciadla naszego pO- 
łożenia i potrzeby zwołania Sejmu. 
Poseł Osiecki oświadcza się za 
zwołaniem Sejmu w kiizkim ter- 
minie, o ile temu będzie odpowia* 
dał porządek dzienny 

Następni mówcy socyalistyczni wy- 
stępowali kategorycznie przeciw roz: 
patrywaniu ustawy o stanie wyjątko- 
wym, jednak popieranie przyspiesze- 
mia Sejmu mie dezna z ich stro- 
ny żadnego sprzeciwu. Ostatee 
tecznie ustalono zwołanie posie- 
dzenia Sejmu na 4 godz. popoł. 
dnia 13 b. m. Na porządku dzien- 
nym oprócz pierwszego czytania rzą- 
dowego będzie też projekt ustaw, 
dotyczący spraw urzędników. 
Z kolei marszałek przeczytał list wy- 
działu wykonawczego Targów Wscho- 
dnich we Lwowie, zapraszający posłów 
sejmowych na uroczyste otwarcie Tar- 
gów Wschodnich 5 b. m. i napomniał 
pósłów, iż pełne posiedzenia Sejmu 
odbywać się będą w przeciągu 2 ty< 
godni bez przerwy w soboty i ponie- 
działki, a po 2 tygodniach obrad na- 
stępować będzie przerwa tygodniowa 
dla prac komisyi 


poem" ë | ZRZEC ZZE TOWWĄ 


Redaktor naczelny: Józef Rączkowski, 


misyę swoją uważa za skończoną 
Niech teraz ster nawą państwowąj we” 
zmą w swe ręce ci, którą przeciw rzą” 
dowi obecnemu się zwracają. 


Projekt ordynacji wyborczej, 

Warszawa, (Tel. M.) Posiedzenie 
komisyi konstytucyjnej zwołane zostało 
na piątek 9 bm. Na porządku obrad 
znajduje się projekt ordynacyi wybore 
czej. 


Podniesienie taryf 


Kolejowych. 


Warszawa. (Tel. M.) W ciągu ca- 
łego dnia dzisiejszego obradowała w 
dalszym ciągu komisya skarbowo- 
budżetowa. Na porządku dziennym 
znajdował się budżet kolei żelaa 
znej. Na posiedzenia, któremu przee 
wodniczył pose} Diamand, obecni byli 
wiceminister skarbu Weinfeld i mi- 
nister kolei Jaatński, Pierwszy zabrał 
głos minister Jasiński, który wygłosił 
exposé, oparte na budżecie” eelo 
nym sejmowi. Po przedstawieniu roz- 
woju kolejnictwa polskiego w przemó= 
wieniu 2-godzinnem, zapowiedział mi- 
nister Jasiński podniesienie taryf 
kolejowych, które podzielił na dwa 
etapy. mianowicie: na okres podwyżki 
od 10 do końca września i ostateczne 
dalsze podwyższeuie od 1 października. 
Pierwsza podwyżka taryfy nastąpiła 
telegraficznie i wynosi 50 procent 
opłat personalnych, obejmuje dalej prze- 
niesienie taryf za przewóz towarów, 
mianowicie 7 i 6 klasy taryf do 5-tej 
i 5 klasy taryf do 4-tej. Ta podwyżka 
podniesie dochód z przewożenia osób 
na 217,900.000 mk, a z przewozu toe 
warów na 414,900,.000 mk. Dochody 
skarbowe podniosą się w ciągu 
20 dni o 632,820.000 mik, Jazda 
z Warszawy do Krakowa kosztować 
będzie od 1 października pociągiem 
pospiesznym l kl. 3300, Il ki. 2221, 
JI kl. 1140 mk, W pociągach osobo* 
wych wprowadzono też 3/, podwyżki 
taryfowej. Z Krakowa do Baranowicz 
jazda II! klasą kosztować będzie 7740 
mk. Przewóz wayonów z towarem w 
ilości 10 tysięcy kg na odległość 100 
km kosztować bedzie: zboże 4500 mk, 


zę 


meirge l 
Nadeszły! 


WIELKIE ILOŚCI 


POŃCZOCH 


damskich I dziecięcych 
skarpetek, nici i  sznurowadeł 
do znanej z tanłości i soHdnej firmy 


J. GKRACARCZYK, Kraków, Miksłajska (6. 


Zawiadamiając o tem P. T. Publiczność 
przypominam sią również Konśsumom 
i Kóikom Rolniczym, gdyż po dłuższej 
przerwie wznawiam sprzedaż hurtowną 
po cenach konkurencyjnych., 5199 


mąka 310U, bydło 4500, budolec nie- 
obrobiony 4500, węgiel 3500, nafta 
i produkta naftowe 9000. Zaś na od. 
ległość 500 km przewóz tej samej ilo- 
ści kosztować będzie: zboże 20500, 
mąka 11100, bydło 20500, budulec 
'nieobrobiony 20500, węgiel 11500, na- 
fta 37500. 
= Posiedzenie popołudniowe komisyi 
skarbowo-budżetowej poświęcone było 
wysłuchaniu referatu sprawozdawcy te- 


go działa budżetu posła Moraczew- 
sk'ego,. 


Okostrzenie rozporządzenia 
o reformie ronej, 
Warszawa, (Tel. M.) Jak stychać 
Rada ministrów uchwaliła na wniosek 
prezesa głównec1 urzędu ziemskiego 
posła dr, Riernika obostrzenie roz- 
porządzenia o reformie rolnej. 


Rychła decyzya Rady Ligi narodów 


w sprawie Górnego Sląska. 


Warszawa. (Tel. M.) Delegat ge- | wy. Projekt utworzenia nowego pań- 


nowski „Westminster Gazette” donosi, 
że członkowie komisyi, wybrani 
przez Radę Ligi narodów dla sprawy 
Górnośląskiej ukończą swe prace 
do 10 b. m. Można liczyć, że Rada 
Ligi narodów powezmie wkrótce de- 
cyzyę w sprawie Górnego Sląska. 
Dziennik angielski zapowiada, że roz- 
strzygnięcie jakie zaproponuje Rada 
Ligi narodów będzie przyjęte przy» 
chylnie zarówno przez Polskę, 
jak przez Niemcy i ludność 
górnośłąską. 


-. Znowu niezależny 
Górny Sląsk. 


Paryż. (Tel. wł.) Specya!ny kore- 
spondent pisma „laformation* donosi 
z Genewy, że niektórzy członkowie 
Rady Ligi narodów są rzeczywiście 
zdania, że sprawa Górnego Sląska da 
się załatwić jedynie przez utworzenie 
miezależuego Górnego Sląska 
pod kontreią Ligi narodów, po 
dobnie jakto się stalo z obszarem Sa- 
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stwa górnośląskieyo pod egidą Ligi 
narodów nie pochodzi zupełnie od 
Niemców, którzy ostrzegają przed ta- 
kim pomysłem. 


Niemiecka irredenta na G, Slasku 


Berlin. (PAT) Wedle doniesień z 
Monachium, na zjeździe nacyonalisty- 
cznej partyi niemieckiej Hergt oma- 
wiał sprawę górnośląską i po- 
wiedział między innemi: Musimy o- 
trzymać cały niepodzielny G. 
Sląsk. Rzad niemiecki ponosi pełną 
odpowiedzialność za to, że zachowywał 
się biernie na G. Sląsku. Bszczynność 
rządu podczas ostatniego powstania 
było grubym błędem. Musimy zacząć 
działać, jeżeli ma być coś uratowane. 
Musimy wskazywać na konieczność u- 
tworzenia się irredenty, gdyby Górny 
Sląsk przypadł Polsce. Waridi nosi 
to w sobie niebezpieczeństwa wojny -— 
prowadzi mówca — przed tem niebez- 
pieczeństwem niech się strzegą wro- 
gowie. 
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Ligi narodów. 


Genewa. (PAT) Czwarte posiedze- 
nie zgromadzenia Ligi we wtorek dnia 

bm. poświęcone było wvkonan'u wy- 
boru 6 wiceprezydentów zgroma- 
dzenia. W głosowaniu wzięto udział 
34 państw. Przy pierwszym głosowaniu 
głosy padły w sposób następujący: 
Bourgeois (Francya) 29 głosów, Da 
Cunha (Brazylia) 29 głosów, Balfour 
(Angiia) 25 głosów, Ishi (Japonia) 23 
głosy, Hymans (Belgia) 22 głosy, Be- 
nesz (Czechosłowacya) 17 głasów, Tor- 
riente (Kuba) 14 głosów, Askenazy 
(Polska) 11 głosów, Blanco (Urugwaj) 
9 głosów, Noita (Szwajcarya) 9 gło- 
sów, Lord Cecil (Afryka połudn.) 4 
głosy. Wobec uzyskania dostatecznej 
liczby głosów w pierwszym ołosowaniu 
zostali wybrani: Baurgecis, Da Cunha, 
Balfour, ishy i Hymanns. Nasiępnie 
przy głosowaniu osLyten pomiędzy 
Beneszem i Torriente, Benesz został 
wybrany 20' głosemi, podczas gdy Tor- 
riente otrzymał 19 głosów. Prócz po- 
wyższych 6 wiceprezydentów, wybra” 
nych przez zgromadzenie bezpośrednio, 
wiceprezydentami zgromadzenia są ró- 
nie ptezydenci 6 Komisyi, które ukon- 
stytuowały się popołudniu. 


Reprezentanci polscy. 
Genewa. (PAT. Havas). Polska jest 


reprezentowaną w komisyach w naste- 
pujący sposób: komisyi zmiani w 
traktacie Ligi narodów przez Aske- 
mazego, w komisyi prawn,-kanstvtu- 
cyjnej przez Olszewskiego i Sokala, 
w komisyi rozbrojenia i blokady przez 
Askenazego, w komisyi finansowej i 
spraw wewnętrznych przez Modzelew- 
skiego, w komisyi humanitarnej przez 
Modzelewskiego, w komisyi spraw po- 
litycznych i administracyi państwowej 
przez Askenazego. 


O prawo samostanowienia 
dia Rusi i Słowacji, 


Genewa. (PAT Szwaic. Ag. Tel.) 
Kongres prawa międzynarodowego 
przyjął na posiedzeniach w dniu 3 i 5 
następującą rezolucvę: Zgromadzenie 
domaga się dla Rosyl I dia Słowa- 
cyi samostanowienia. Kongres prosi 
Ligę narodów, aby przeparła natych- 
miast opróźnienie Krymu przez bol- 
szawików i stworzyłą niezawisłość 
tego kraju. Zgromadzenie wyraża 
następnie życzenie, by Katalonła mo- 
gla sama o swym losie decydować. 
Po wysłuchaniu delegacyi imacedoń- 
skiej uchwalono domagać się także 
niezawisłości Macedonii. 


sai EES KANAPA WRCR" || | OZRAGÓ 


Latdrzenię snora między Berlinem a Bawana. 


Monachium. (Tel. wł.) Bawarya 
wyszle do Berlina deputacyę, która 
ma pertraktować z rządem Rzeszy w 
sprawie wyjaśnienia sytuacyi. Mimoto 
sytuacya jeszcze się zaostrzyła. 
Położenie nważają za bardzo poważne 
i obawiają sie nastepstw ewentualnego 
serwania tych rokowań. Prasa ba- 


warska podburza ludność przeeiw rzą- 
dowi Rzeszy i przeciw zarządzeniom 
wyjątkowym. 


Kanclerz broni konstytucyi. 


Perlin, (Tel. wł.) Przedstawiciele 
stronnictwa wszechniemieckiego udali 
się do kanclerza Rzeszy dra Wirtha ze 
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skargą, że rząd prześladuje jedynie 
zwolenników prawicy i żąda respekto= 
wania zakazów zgromadzeń i manife- 
stacyi. 

Kanclerz odpowiedział na to, że 
wszelkie starania, celem obalenia kon- 
stytucyi waimarskiej muszą być sta- 
nowczo unicestwione, aby państwo nie- 
mieckie uchronić przed zagłada, wsku- 
tek wojny domowej. 


ultima 


Budapeszt (E. E.) Przedstawiciele 
ententy w Budepeszcie otrzymali 
wczora: od swoich rządów polecenie 
poczynienia energicznych kroków 
wobec tamtejszego rządu celem 
wstrzymania dalszej akeyi zaczep- 
nej wobec Austryi, Wedle wieści do- 
tąd via sprawdzonych wystosowała 
ententa do rządu węgierskiego ui- 
timatum, którego termin upływa o 
godzinie 12-tej w nocy 7 bieżącego 
miesiaca. 

Wiedeń. (E. E.) Przeds awiciele 
państw sojuszniczych wysłali podobno 
do rządu budapesztańskiego ultimatum 
z terminem 6 cio dniowym, w którym 
| oSA OIU 


Lwów. (Tel. wł.) Lwowska „Gazeta 
wieczorna“ zamieszcza korespondencyę 
z Podwołoczysk, w której koresoon- 
dent informviet o masowej Koncen- 
tracyi wojsk sowieckich na granicy 
ramuńskiej. Transporty wojsk przyby« 
waią bez przerwy, Oddziały rvozdzie- 
lane są na punktach tuż koło samei 
granicy. Stwierdzono jedną dywizyę 
Budiendiego oraz pulki tzw. CZerwo- 
nego Mazaczestwa. Koncentrucyę tió- 
maczą urzędowo bolszewicy niemożnc= 
ścią wyżywienia wojska w głębi, kraju. 
We wszystkich powiaiach w Rosyi 
zarządzono mobilizacyę do 39 roku 
eb A 0000 EE 


p. Pułaski, 


Warszawa. (Tel. M.) P. Franciszek 
Pułaski, były radca iegacyjny posel- 
stwa w Waszyngtonie otrzymał agre- 
ment od rzadu ukraińskiej republiki 
sowieckiej. Gdy tylko Naczelnik pań- 
stwa podpisze neminacyę p. Pułaskie- 
go uda się on do Charkowa. Jako 
radce legacyjny tego poselstwa uda się 
mjr. Górka. 


P. Skrzyński 
posłem przy Watyżanie. 

Warszawa, (PAT). Z Rzymu na 
daszło acremeńt dla p. Władysława 
SKrzyńskiego jako posła Rzeczype- 
spolitej przy Watykanie, 


Nowe występy Ks. Lutosławskiego, 


Warszawą, (Tel. M.) W kołach ssj- 
mowych zwrócono uwagę na ficwe 
objawy niepoczytalności politycznej 
erdacyl i ks. Lutosławskiego. Oto 
na zjężdzie katolickim poseł Lutosław- 
ski w następujący sposób oczerniał 
wobec zebranych licznych cudzoziem- 
ców własną ojczyznę: Konstytucya pol- 
ska jest heretycką (?) i nie do przy- 
jęcia, państwo polskie stosuje do Ko- 
Ścioła ustawodawstwo schizmatyckiej 
Rosyi, protestanckich Prus i józefiń- 
skiej Austryi (?l), w stosunku Polski 
niepodległej do Kościoła nie widać 
życzliwości, państwo polskie okrada 
duchowieństwo (l), państwo polskie o- 
krada Kościół materyalnie i nęka mo- 
ralnie i t, d 
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um koalicyi do Węgier 


Net 240, 


A 
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Kontrola 


nad eksces. Wilhelmem. 

Haga. (Tel. wł.) Rząd holenderski 
oglasza, że nadzór nad ekscesarzem 
Wilhelmem zaostrzono. Pałac jego oto- 
czono kratą drucianą. Kontroluje się 
listy i posyłki przysyłane du Wilhelma 
i nię doręcza mu się listów treści po- 
litycznej. Również kontroluje się, z kim 
ekscesarz obcuje. 


to czasie mają Węgrzy zgodnie z tra" 
ktatem odstąpić Austryi przyznane jej 
komitaty, 


Gzesi chcą interweniować, 


Wiedeń. (Tel. J.) Poseł czeskosło- 
wacki w Wiedniu oświadczył, że Cze- 


„chosłowacya jest skłonna i gotowa do 


wkroczęnia swojem wojskiem do Za- 
chodnich Węgier, jeżeli rząd austrya- 
cki i Rada ambasadorów w Paryżu 
oświadczą, że sobie tego życzą. — 
Utarczki w obszarze zachodnio węgier= 
skim powtórzyły się dziś znowu.. 


Masowa koncentracya 


wojsk sowieckich na granicy Rumunii. 


życia i rekwizycyę Moni. Dalej do- 
noszą, że w Rosyi zwyciężył ostatnio 
Kurs TrocKiego. Kurs ten ' wskazuje 
sposób uratowania Rosyi przez rozsze- 
rzanie komunizmu i rewolucyę wszech- 
światową. 


Machno w Rumunii. 


Lwów. (Tel. wł.) Kumuńska agen- 
cya Diminacesta donosi, że bandy ata- 
mana Machny zostały rozbite przez 
armię czerwoną nad Dnieprem. Machno 
uciekł do Rumunii, gdzie został are. 
sztowany. 


Postem polskim na Ukraini | Smieszne protesty. 


Lwów. (Tel. wł.) Zachodnio ukraiń- 
skie biuro prasowe w Wiedniu donoe 
si, że Petruszewicz wysłał do prezy- 
dentów Anglii, Francyi i Włoch na- 
siępującą depeszę : 

1 września w obecności marszałka 
polskiego (7) odbyło się zaprowadze* 
nie województw w  Galicyi Wschode 
niej, Protesiujemy jak' najenergiczniej 
przeciw temu faktowi, jako sprzeczne” 
mu z prawem suwerenności Galicyi 
Wschodniej. 

Prosimy w sposób stanowczy Wa- 
szą Ekscelencyę, Sjako suwerena (1!) 
RR Wschodniej o anulowanie tego 
aktu. 
som6 Ma 


Traktat kolejowy z Niemcami, 


Warszawa, (Tel. M.) W tych dniach 


wyjezdza do Berlina delegat minister- 


| stwa kolei dr Rubel, celem przepro» 


p 


| wadzenia tara umowy kolejowej, jak 


również w celu zawarcia traktatu ko 
lejowego między obu państwami. 


Niemieckie machinacye 
polską walutą. 
Warszawa. (Tel. M). Otrzymano tu 
wiadomość, że banki berlińskie [stale 
wykupują w Gdańsku znaczne ilości 
waluty polskie, nieraz w sumie 200 
milionów marek polskich. Wpływa to 
na powiększenie spadků marki polskiej. 
Niemcy obniżają kurs marki polskiej 
obecnie w taki sam sposob, jak za 

Bismarka obniżali kurs rubla, 


| 
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ZWIERCIADŁO POLITYCZNE 


Niemcy w Polsce, 


Przed zjazdeiń niemieckim w Łodzi. 


Kraków, 7 września. 


W palącej sprawie Niemców w Polsce 
szereg poniższych słusznych ostrzeżeń 
zaieszuza „Kuryer Polski" 

„Srazególnie drażliwą i ważną jest 
kwestya narodowej mniejszości niemiec. 
kiej, Tworzy ona na terenie całej Rzeczy 
pospolitej: na Pomorzu, w Poznańskiem, 
Gieszyńskiem i w Łodzi, środowiska zwar- 
te, bogate gospodarczo,  uświadomione 
narodowo j wysoko posuńięte w kultu- 
rá materyalnej. 

Jestto żywioł, który może być dia pań 
stwa bardzo pożytecznym, lub też — 
niewymownie niebezpiecznym. 

Trzeba zdać sobie sprawę z tego, że 
Niemcy z kresów zachodnich jeszcze 
przez bardzo długi ozas odczuwać będą 
łączność duchową z Rzeszą niemiecką, 
a irredenta znajdzie tu bardzo podatny 
grunt. Przy wszelkich  komplikacyach 
miedzynarodowych, o które dziś tak 
łatwo, możemy być świadkami nieobli- 
czalnych w swych następstwach faktów. 

Związek Niemców polskich jest pier- 
wszym etapem ich organizącyi, pierwszą 
próbę odegrania znacznej roli w naszem 
kyciu politycznam. Przy pewnym ukła- 
dzie stosunków czynnik ten może być 
groźnyin. 

Pomiewał Łódź staje się ogniskiem 
niemieckiego ruchu politycznego, a dnia 
10 bm. odbędzia się tam kongres Niem- 
ców ze wszystkich dzielnic — ważną jest 
przeto rzeczą przyjrzenie się układowi 
stosunków faktycznych, 

W opublikowanym niedawno w „Nóue 
Lodzer-Zeitung" artykule „Nasza nie- 
mieckość" autor p. Szule, dzidi Niemców 
polskich na 4 kategorye: 

1) politycznie obojętni, zajęci wyłącz- 
nie przemysłem į handlem; 

2) zwolennicy Rzeszy niemieckiej, któ 
rzy współdziałali w latach 1914—1918 
z okupantami i zaszkodziii mocno spre- 
wie niemieckiej w Polsce; 

8) asymilatoryy niemieccy, pragnący 
Lespolić się ze społeczeństwem polskim; 


LUDWIK STASIAK, 


Tam, gdzie dziś Berlin. 


Powieść z dziejów wymordowanych 
narodów. 16 

Na białym koniu kłusowała kobieta; 
płaszcz jej wzdęty wiatrem wyglądał jak 
ałote skrzydła, przypięte do ramion; czar 
me włosy, igrające z powietrzem, splata- 
ły się z tęczą wstążek, spinających kwie- 
tny wianek na jej głowie. Czarne oczy 
patrzały w dal, na jagodach zakwitły 
jaskrawe rumieńce, z rozchylonych wi- 
kniowych ust, z silnie falującej pierei po 
znać łatwo zapał r jakim krasawica za 
uwierzem wraz z rycerstwem goni. 

Mściwój na jej widok stał z zapartym 
tchem, patnząć w dziewczynę jak w tęczę 

, jakby stę bał spło- 

szyć to prześliczne wi 

Niidjeżdża już Ku n'emu, zbliża się do 
lesuczyn, w których jest ukryty rycerz, 

już ma minąć, uniknąć, uciec... 
. Z głębi piersi keięcia wydobyło się wes 
tchnienie, zgłuszonym szeptem w któ- 
rym jęczał żar, a drgała miłość zawołał: 


— Tyżeś to? 

c Od ranka błądzę Po Puszczy, aby 
widzieć ciebie. 

Rycerz uhciał mnaypaść do dziewoi, 
która wstrzymała go giestem i ełowem. 

— Widzą nas! m 

Obróciła się na koniu wsfe0z, patrząc 
naokoło, przebiegając okiem polaug, po 
której łowcy się anuli. 

-. Gdziu twój koń? ° 


„GONIEC KRAKOWSKI" 


4) Niemcy narodowi, poczuwający się 
d> obywatelstwa polskiego i obawiąze 
ków wobec państwa, których z Niemca- 
mi zagranicznymi łączy wyłącznie wspól 
ny język i kultura. Autor jest zdania, iż 
celem ich jest ścisła współpraca z całym 
narodem polskim nad wzmocnieniem wol- 
nej Polski. 

Podział p, Szulca naogół odpowiada 
prawdzie. Jego czwarta kategorya, choć 
do r. 1918 nic o Polsce słyszeć nie chcia 
ła, a za to poczuwałą się do lojalności 
wobec Rosyi, Obecnie zdradza przywią- 
zanie do kraju i w pewnych warunkach 
może przynieść istotne korzyści. 

Niestety, grupa ta poczyna chwiać się. 
Na ozoło ruchu niemieckiego wybijają 
się inni ludzie i imme prądy, Oni są 
właśnie imicyaorami į twórcami „Bund 
der Deugchten Polens'ł oni organizują je 
dyhe w swoim rodzaju pismo w Rzeczy- 
pospolitej „Lodzer Freie Presse“, 

Gdyby w którymkolwiek bądź kraju 
ukazał się dziennik takiego typu, w spo- 
łeczeństwie miejscowym wywsłałoby to 
niesłychany skandal, Niema ani jednego 
numeru, w którym nie byłoby: oszczerczej 
napaści na Polskę j naród polski. Dziś re 
dakcya boleje nad tem, iż koleje gdańskie 
"zeszły ma własność Rzeczypospolitej, 
jutro malowniczo wyobraża Polskę, ja- 
ko psa, którego oblazły francuskie pchły, 
a jedynym środkiem jest dobre wytrze- 
panie go... to znów podstępnie wskazu- 
je na wzrost germanofilstwa wśród Ka- 
szubów, którzy „łakną powrotu do stä- 
rej ojczyzny”, Kwiatki takie zdarzają się 
tam co krok i wskazują, iż kierownictwo 
pisma ma na widoku niebardzo przyjaz- 
ne nam cele. 

Występy te „Lodzer Freie Presse" spo- 
tykają się z ostrą krytyką całej łódzkiej 
prasy polskiej, Radykalny „Głos Polski", 
empeerowska „Praca“ i organ p. Skul- 
skiego „Kuryer Łódzki” jednogłośnie 
demaskują  szowinistyczny i antypolski 
kierunek „Lodzer Freie Presse". To je- 
dnak nie wystareza. Sprawa posiada zna 
czenie nie lokalne, lecz ogólno politycz- 
ne. 4 

Na zjazd niemiecki 10 bm, i jego u- 
chwały trzeba zwrócić baczną uwagę. 


— Przywiązamy stąd 9 staje, 

— Jadę bżyskiem ponikwy. Siadaj na 
koń i jedź za mną, 

— Steyjowie twoi... 

— W las poszli, 

— Pachołkowie?,.. 

— Zgubili się w przeciwną gonis stro- 
nę. 
— Na ziesonej łące nad ponikwą... 
— Żywej duszy niema. 

— W lotl 

Pocwałowała dźlej dziewoja, w ślady 
myśliwskiej drużyny, wjechała w sosuo- 
wy las, równając się z  oszczepnikani, 
który ma księciem Bernardem dążyli. 
W najbiiższych stepach znikła im z oczu, 
zakryta krzakami ożyn, pędami leśnych 
grusz, które na brzegach rokitnicy buja- 
ły. 
Przystanęła nadsłuchując, czy kto jej 
ucieczki nie zauważył, gdy zaś żywej du- 
szy nie było naokoło, a daleka tylko pusz- 
cza echem nawoływań grała, popuściła 
cugle koniowi, który łąką wijącą się 
brzegiem potoku, gnał w dal. 

Co chwila u pod kopyt końskich zerwie 
się stado dzikich kurek, żyjących w ro 
goży, co chwilą merwie sią ze sośniaka 
głuszec skrzydłami łopocąc, zeschłe iglice 
ze sosen i Kwierków otrząsając. Co chwi- 
la zazłoci się wóród vieleni tis, który 
przed ludźmi ucieka, czasem zarechoce 
maciora, która wraz z warchlakami zdo- 
łała ujść obławie. 

Rozszerzył się dolina potoku w ogrom- 
ną łąkę, zasłaną barwnym dywanem 
kwiatów, otoazoną dokoła brzozowym la 
33m, przecięta ponikwą, której brzegi 
czerwieniły się od kalin. 

Przystanęła krasawica na łące, żapią- 
tała białą rękę w grzywę komia, bawiąc 
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Zniknęła Jugosławia, powstała 
Wielka Serbia, 


Kraków, 7 września, 

Połączone narody południowo słowiań- 
skie przeżywają okres zmagania się z im- 
peryalizineth serbskim, Pierwszą jego 0- 
fiarą padła Ozarnogóra. Serbowie usunęli 
zupelnie Czarnogórców z widowni dziejo- 
wej i jednym zamachem, przez przefors?- 
wanie w parlamencie Kkonstytucyi na- 
wskuwóś centralistycznej, położyli kropkę 
na bistoryi tego bohaterskiego narodu, © 
się przez wieki całe opierał tureckim za- 
borcom. Po Czarnogórze przyszła kolej 
na Kroatów. Również dzięki komstytucyi 
centralistycznej wykreślona zostało z hî 
storyi dawne królestwo Kroatów. W ten 
sposób zginęła Jugosławia, a na widownię 
dziejową wchodzi wielkie państwo serb- 
skie, Wielka Serbia: 

Jak królowie serbscy usuwali z drogi 
jeden drugiego, taksamo postępuje 32- 
becny rząd serbski, Usumął już z widowni 
Kroatów, usunął Czarmogórców, odrzucił 
wszelkie ich zabiegi o autonomię. Pa- 
sicz jest przekonany, że działa na korzyść 
państwa. Zdaje się jednak, że okres dła- 


Między Polską a Ameryką. 


Nikomu już nie wolno jechać z Polski do 


ryki do Polski, — O Spółki rolnicze reemigrantów, — Rach do Kanady 
i Brazylfji, i 


Liczba 30.000 osób, która według klu- 
cza emigracyjnego Stanów Zjednoczo- 
nych przypadła na Polskę na rok 1921, 
już została osiągmiętą. Odtąd nikt więcej 
pozwolenia do emigrowania do Ameryki 
nie dostaje, 

Wyjątek stanowią dzieci do lat la, 
które jadą do rodziców swoich osiad- 
łych w Ameryce. Taksamy mogą uda- 
wać się do Stanów Zjednoczonych baz 
ograniczenia o8oby, mające obywatel- 
stwo rosyjskie. . 

Do 1 lipca 1922 r. będą mogły jeszcze 
emigrować do Ameryki te osoby z pań- 
stwa polskiego, które dotąd już otrzy- 
mały wiżą konsulatu amerykańskiego, 

Ruch reemigracyjny z Ameryki do 
Polski trwa bez przerwy. W lipcu t sier- 
pniu ruch ten Osiągnął swój punkt re- 


się włosami, pwróciłą główkę wstecz, cze 
kając, rychło li rycerz za nią przyjedzie. 

Wnet zaszalościałą kiściami trzcina a w 
dali cjawiła się piękna i rycerska postać 
Mściwoja. 

Pędem zbliżył się do niej, zeskoczył z 
konia, zjawił się przy dziewoi. Chwycił 
jej ręce Ë ją} je gorąco cajować, gzepta- j 
jąc: i 

— Zejdź, zejdź! 

Ujął ją pod ramiona, zniósł prawie za 
siodła. 

— Nareszcie jestesmy sami, 

— Konie spętaj. 

— Mój nie ujdzie. 

— Zwiąż uzdy, aby były razem, 

Konie, którym sdjęto uzdzienice, jęły 
szczypać trawę na łące, rycerz zaś, zwią- 
zawszy rzemienie, zatknąwszy osczęp W 
ziemi, wrócił do dziewczyny, która szła 
wolno brzegiem potoku, gajem olwyn I 
brzóz. j 

I znowu ujął rycerz jej ręce, całując 
je bez końca, jakby pocałunkami chciał 
wypowiedzieć, co myśli jego „dusza, jak 
gorąco dla krasawicy bije jego serce. 
Pmytulił dziewczę do siebie, objął ręką 
jej szyję, nachylił główkę ku sobie, i bez 
upamiętania, mimo oporu, usta jej wi- 
śniowe całował. 

«— (o czynisz? Dość. 

— Kraść mi me szczęście każą. 

— Ddstąp... | NN 4% 

=> Nie odstąpię. 

— Zaprzestań. 

— Nie broń, ukochana... nie... 

Uśmiechnęła się kobieta na licach za- 
kraśniał wyraz Szczęścią w pięknych 0- 
czach płonęła miłość, 

I nie bromła się już od potałunków i 
zawisła w jego ramionach oddając mu i 


s 


wspólnemi siłami mogłyby zakupić wię- 
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wienia jednego narodu przez drugi jud 
się kończy. Żelazną obręczą nie da sią 
już dziś skuć różnych narodów i nie da 
się ich wprządz w rydwan państwowoś- 
ci z podeptaniem ich praw narodowych 
i kulturalnych. Z lękiem więc trzeba 9b- 
serwować zajścia w południowej Słowiań 
szozyźnię, bo gmach państwowy tak bu» 
dowany, wykazuje odrazu rysy, 

Jedyny Radicz, wódz. chłopstwa Kro- 
ackiego przejrzał odrazu do czego Ser- 
kowie dążą i przeciw stawia? się jak 
mógł Białogrodowi, ażeby ratować swo- 
ją ojczyzmę. On to sprecyzował swoje po- 
lityczne stanowisko w ten sposób, że 
autonomiczna Kroacya jest gotową wejśó 
w komiederacyę z Serbią, Bułgaryg 4 
Czarnogórą. Ale Serbii żadna konłede- 
racya się nie podoba. Serbowie poza s80- 


q mie widzą nikogo więcej na Bałkanie 


i w całem postępowaniu  politycznem 
tylko tą zasadą się kierują. Nie zwatają 

oni na różnice językowe 1 na wyłazą 
stopę kulburalną Kroatów i ma różnice 
religijne. Nie widzą, jakie niebezpieczeń d 
stwo im z tego powodu grozi, że ząamłast 
budować gmach słowiańszczyzny na p è 
łudnjiu — rujnują tylko ledwo co powsta» 

łe mury, 


Ameryki. Masy ludzi wracają z Ame- 


kordowy. 2o 

Niestoty reemigrujący w kraju nie 
znajdują częstokroć poparcia f pierwszej 
opieki, która im jest potrzebna Reemi- 
grujący, przywożący ze sobą do kraju 
zaledwie pa kilkaset dolarów, co czyni 
w naszej walucie po parę miljonów: ma- 
rek, mie mogą przy dzisiejszych cenach 
gruntu, zabudowań, maszyn ł narzędzi 
molniczych odrazu w sposób odpowiedni 
się zagospodarowaóć. Zdarza zię wskutek 
tego, że takt reemigrant ze stanu drob- 
nego włościaństwa mie wie, 09 ze swoje- 
mi paru miljonami począć, i marmuja 
spora grosza w bezczynności. Dlatego 
wakazanem by było, aby na wzór np. 
rumuński, dać możność takim reemigran- 
tom utworzenia spółek rolniczych, która 


usta, ma pocałunek pocałunkiem odpo- 
wiadając, tuląc się do mężczyzny, który: 
słodycz, szczęście i czar pił z jej wiśmio= 
wych ust. 

— Znowu tydzień, miesiąc, kto wie, 
może rok minie, a zbliżyć mi sią nia dak 
dzą do ciebie. , 

— Czym ja temu winna: 

— (Całe ci serce oddałem. 

— Zapłaciłam ci za rie sercem, 

— Stryjowie twoi... 

— O nie wspominaj. 

— Trwają w swym uporze? 

„— Na ślub nasz nie zgodzą się nigdy, 

= Pytałaś się? 

— Broń Boże... Ty wiesz przecie... 

— Wiem — rzekł z ironią Mściwój. 
Tyś krewna cesarzów rzymskich i nigdy 
mi ciebie za żonę nie dadzą. > 

— Posiadasz moje serce moją miłość. 
Ty jeden... 

— Miłość mówisz?: A przecie miłośa 
ma swój cel; jak ziele rośnie, aby kiwita 
nąć, tak ja kocham, aby węzłem małżeń< 
skim połączyć się z tobą... -Â 

— O małżeństwie teraz nawet my« 
śleć nia możemy, 

— Zatem mam czekać, aż przyj 
jaki graf z nad Dunaju lub Ren 
cię zabrać. 5 Bi 

— Nie oddam mu ręki 

— Zmuszą cię. 

-— Ciebie, Mściwoju, mau jednego, 

— Słuchaj, ty piękna, ty nad życie 
ukochana. Czy ty wiesz co ciebie czek” 
co mmie czeka, jeśli ty kied kolwiek z0 
staniesz żoną innego? 

-— Nie mów mi o tem. o 

— Musz$ pytać się co hędzie hire 
muszę okropne snuć nadzieje, 

, (Ciag dalszy nastąpi, 


' 
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kszy grunt, folwark luk majatek 2 zabu- 
doraniami i narzędziami, na. którymby 
aig wapólułe osiedlić i zagospodarować 
mogl, 

Emigracja do Kanady obostrzona z3- 
stała w ostatnim czasie warunkiem po- 
siadania conajmniej 250 dolarów przez 
emigranta, chcącego lądować w Kana- 
dzie. Pozatem dla ludności żydowskiej 
istnieją jeszeze dalsze ograniczenia, 

Z powodu ograniczenia ruchu emigra- 


„UONIEC KRAKOWSKI“ 


, - 
cyjnego do Stanów Zjednoczonych i Ka- 
rady, rząd nasz stara się stworzyć dla 
naszych ludzi dogednę waruuki emigra- 
cji do Brazylji. Obećnie urząd emigra- 
cyjny pracuje nawet nad wygotowaniem 
konwencji emigracyjnej między Polską 
a Brazylją, któraby zabezpieczała na- 
szym emigrantom wolny przejaed, okre- 
śloną ilość ziemi na spłaty, zabudowa- 


| mia, ochronę prawną i t. p. 


„Ankieta nad ratunkiem 
Rosyl. 


Kraków 7 września. 

Międzynarodowy komitet pomocy 
dla głodnej Rosyi według doniesień 
„Tempsa* wyionił specyalną komisyę 
ekspertów, która ma udać się do na- 
wiedzonych klęską głodu okolic i tam 
na miejscu zapoznać się z rzeczywi- 
stem położeniem. W komisyi tej ma 
być reprezentowanych pięć mocarstw, 
z których każde wydzleguie najwyżej 
5 specyalistów. Dopiero bowiem taka 
ekspertyza może umożliwić racyonal- 
ną organizacyę pomocy. Komisya fa 
zbada potrzeby Rosyi, zadaniem jej 
będzie określić rozciągłość stref gio- 
dowych, obliczyć ilość głodujących, 
| raz zebrać dane statystyczne odnośnie 
| nuiących tam epidemii. Następnie 

KA skonstatuje, czy i jakie środ- 
ki przedsięwziął rząd sowietów w celu 
zwalczenia głodu. Ważnym punktem 
ekspertyzy będzie zbadanie stanu środ- 
ków transportowych, które —— jak wia- 
domo — pozostawiają w Rosyi bar- 
O A 


Niemieckie fundusze 
na agitacyę komunistyczną 
w Polsce, 


Kraków, 7. września, 


Na agitacyę komunistyczną u nas 
płyną oprócz pieniędzy bolszewickich 
także fundusze niemieckie. Niemcy fi- 
nansują przedewszystkiem propagandę 
w Poznańskiem. Oto co pisze o tem 
prasa poznańska; 
= „Rząd niemiecki wyasygnował tym- 
czasowo na propagandę komunistyczną 
w Polsce 15 milionów marek niemie- 
ckich, przewożonych przez agentów, 
których stacyą propagandowa jest Sta- 
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Kraków, 7 września. 

Na Sląsku Cieszyńskim posiadał w 
części polskiej Fryderyk Habsburg 
ogromne dobra ziemskie około 10.000 ha 
ziemi ornej i pastwisk i około 20.000 ha 
lasów. Te pierwsze dobra mają uledz 
w części parcelacyi. i 
= W tym celu ziechal w niedzielę dnia 
4 wrześpia b. r. na Sląsk minister Ra- 
c z prezesem Urzędu Ziemskiego 
drem Kiernikiem. Dziwna rzecz, że aku- 
rat w tym dniu poinformowano o tem 
redakcyę „Czasu“, która zamieściła na 
s js; iamach następującej treści no- 
tatkę: 

„Sprawa dóbr arcyksięcia rryderyka 
na Sląsku Cieszyńskir . , 
Piszą nam z Cieszyn. . Od czasu jak 
dr. Kiernik, jeden z przywódców lu- 
dowcowych, stanął na czele Urzędu 
mskiego, stają się coraz widoczniej- 
mi energiczae starania, aby ogrom- 
majątek arcyk. Fryderyka, znajdu- 
się w administracyi państwa pol- 
kiego, rozparcelować między chłopów 
już to wprost, już to w formie dzierża- 
wy, któreby później przeszły na wła- 


dzo wiele do życzenia. 

Decyzya ta komitetu międzynarodo- 
wego wskazuje, że pomoc. ma być o- 
partą na podstawach racyonalnych, że 
komitet nie zamierza rzucić zapasów 
żywności na oślep — do dowolnego 
rozporządzenia rządu bolszewickiego, 
który zdołał kraj swój do takiej nę- 
dzy doprowadzić. 

Sowietom bynajmniej nie uśmiecha 
się przyjazd tych ekspertów, albowiem 
wyniki ich badań okazałyby się bez- 
wątpienia niezbyt przyjemne dla czer- 
wonych kacyków. To też bolszewicy 
nie mając odwagi odmówić wprost, 
zgadzają się w „zasadzie“ starając się 
odwiec termin, choć zwłoka ta, to 
śmierć tysięcy głodnych ludzi, kiórzy 
w „sowieckim raju“ czekają na kawa- 
łek chleba z „burżuazyjnych* państw. 

„Temps“ zaznacza, że rząd moskie- 
wski uczynił wszystko możliwe, aby 
przeszkodzić tej ekspertyzie, ale p. 
Noulens nie ma zamiarn ustąpić, 
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rogard na Pomorzu. Poznań stał się 
centralą komunistyczną, 

Potworzyli komuniści także bojówki; 
każdy z bojowców ma przy sobie na- 
bity rewolwer, dwa ręczne granaty i 
piasek do zasypania oczu. Mają komu- 
niści dalej zorganizowaną służbę do 
fałszowania opinii, celem szerzenia za- 
mętu, która rozsyła kłamliwe depesze, 
telefony i ustne plotki. Automobile 
wynajmują chociażby za najwyższe ce- 
ny. Agitacye uprawiają głównie na li- 
niach kolejowych z siedliskami w Byd- 
goszczy, Starogardzie (na Pomorzu), 
Ostrowie. Liczą na to, że na prawin- 
cyi mniej odbytych i wtajemniczonych 
w arkana agitacyi bolszewicko- komu- 
nistycznej kolejarzy, łatwiej przychodzi 
usidlić niż w Poznaniu”. 


obra Fryderyka Habsburga 


w Gieszyńskiem. 


l Dziwna obrona eks-arcyksiecia. 


sność chłopów. Majątek ten obejmuje 
przeszło 18.000 morgów rolnej ziemi, 
rozdzielonej w sześćdziesięciu folwar- 
kach, przedstawia zupełnie pierwszo- 
rzędny warsztat produkcyi rolniczej. 
Urządzony z niewidzianym u nas lu- 
ksusem, wedle wszystkich wymogów 
racyonalnej gospodarki, wysoko uprze- 
mysłowiony, stanowi nietylko główny 
czynnik aprowizacyi wszystkich więk- 
szych skupień miejskich na Sląsku, lecz 
jest także wzorem racyonalaego gospo- 
darstwa i źródłem wielkich dochodów 
dla państwa. W razie parcelacyi tego 
majątku jupadną wszystkie, oparte na 
nim przemysły 16 gorzelń i kilka se- 
rowni wielkich, zrujnowaną będzie wspa- 
niaia obora wysoko rasowa, jednem 
słowem, zatraconą zostanie ogromna 
wartość majątku, tkwiąca właśnie w je- 
go doskonałej organizacyi i centraliza- 
cyi. Nadto należy zwrócić uwagę na 
niebezpieczeństwo wręcz strat, na jakie 
narazi się państwo polskie, jeżeli osta- 
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Ta sprawa bowiem do tej pory nie jest 
rozstrzygniętą. Wtedy zaś państwo pol- 
skie musiałoby zapłacić jakąś ogromną 
ilość miliardów tytułem odszkodowenia 
właścicielowi, kraj zaś zostałpy pozba- 
wiony jeszcze jednego ogniska naprawdę 
wielkiej i nowożytnej kultury rolnej. 
Powołane czynniki w państwie powinny 
wglądnąć w tę sprawę, póki jeszcze 
nie zapóźno”. 

Chcąc tę dziwną „obronę” przedsta- 
wić w należytem świetle, należy naj- 
przód sprostować nieścisłości. Nie można 
majątku tego nazwać wysoko uprze- 
mysłowionvn, gdyż i browar ifa- 
bryka liKierów w Słogocicach są 
zakładami odrębnymi, mogącymi 
funkcyonować nawet na wypadek 
parcelacyi, a gorzelni nie można za- 
liszać do wybitnych zakladów przemy- 
słowych. Gorzelnie zresztą pobierały 
surowiec przeważnie z poza Sląska i jest 
kwestya, czy w nowych warunkach po 
wojnie światowej pozostawienie ich na 
Sląsku ma racyę bytu. 

Poza tem autor straszy publiczność 
miliardami, które byłoby trzeba zap'a- 
cić właścicielowi, gdyby dobra te uzna- 
ne zostałv za prywatne, zapominając, 
że chodzi tu o dobra rodziny ce- 
sarskKiej, Które na mocy traktatu w 
St. Germain muszą przypaść Polsce. 
Pod tym względem w kołach miarodaj- 
nych istnieje jednozgodność. Reforma 
rolna nie narazi skarbu państwa na 
straty, ale będzie obfitym źródłem do- 
chodu. 

Ale zapytujemy się, gdzie jest źró- 
dło tych zabiegów, jaka sprężyna do- 
brze poinformowana, pilnuje każdego 
skinienia min. rolnictwa czy prezesa 
U. Z. Otóż jest to działanie Fryderyka 
Habsburga i jego rodziny. Przez po- 
krewne rody Stefana Habsburga w 
Żywcu, Czartoryskich i Radziwiłłów, 
działa się na wszelkie możliwe władze 
skryłymi drogami, a wpływy te sięgają 
aż do ministeryum rolnictwa i dóbr 
państwowych. Wybitne jednostki na wy” 
sokich stanowiskach, wysiłają się, ażeby 
przeszkodzić parcelacyi dóbr Komory 
cieszyńskiej, przewlekają i utrudaiają z 
całych sił wszelkie drobne na tem polu 
postępy. 

Dnia 29 lipca b. r. koło godz. 9-tej 
przedpołudniem generał L. spotkawszy 


Dia kogo jest teatr? 


(Kr.) — Dyrektor zjednoczonych 
teatrów lwowskich p. Ludwik Czarno- 
wski — jak donoszą tamtejsze dzien- 
niki — zdobył się na wielkoduszną 
ofiarę. i 

Wchodząc w rozpaczliwe materyalne 
położenie pewnej części społeczeństwa, 
złośliwie „inteligencyą* zwanej — de- 
klarował się p. Czarnowski raz w tye 
godniu dać w każdym ze swoich tea- 
trów — przedstawienie po zaiżonych 
cenach „dla pracującej inteligencyi*. 

Wyrażając na tem miejscu uznanie 
dla samarytańskiego czynu pana dyre- 
ktora, poddajemy pod jego światłą a do- 
brotliwą rozwagę inny projekt nierówn'e 
humanitarniejszy od jego pierwszej mi- 
łosiernej koncepcyl. 

Otóż zdaje nam się, że pracująca 
inteligencya byłaby o wiele więcej 
ukoutentowaną, gdyby p. Czarnowski 
zamiast ulg wstępu raz na tydzień, dał 
im raz na tydzień dochód z jednego 
przedstawienia! 4 

Pomysł p. Czarnowskiego jest pię- 
kny i obywatelski, ałe w wykonaniu 
jego widzę pewne trudności. 

Przedewszystkiem kwestya przynale- 
zności do „inteligencyi*, Dla unikoię 
cia nadużyć należałoby zaprowadzić le- 
gitymacye upoważniające do nabywa- 
nia biletów po tańszej cenie. A więc 
kto może i powinien posiadać taką le- 
gitymacyę ? 

Do tytułu i charakteru inteligenta 
dziś nikt się bardzo nie kwapi. Są je- 
dnak uparci zwolennicy dawoego po- 


tecznie majątek ten uznany będzie za ! rządku, którzy tą smutną godność chcą 
prywatną własność arcyksięcia i jako | dalej piastować, są i tacy, którzy to 
taki będzie musiał mu być zwrócony. ' męczeństwo wmawiają tylko w siebie. 


OL W RZA TO A EO O O Z AZ Z EE RE CE, ZE EE Z W O A 0 ma 


z w O A w O O A z z WA, 


Nr 244. 


ks. posła Londziua w Warszawie, go- 
rąco go wzywał, by nie dopuścił do 
parcelacyi tych dóbr, i radził, by do- 
bra te wydzierżawić zbiorowo dotych- 
czasowemu administratorowi dóbr ka. 
Radziwiiła. Jak wiadomo, Radziwiłłowie 
są spokrewnieni z domem Habsbure 
gów. W jakim charakterze ów pan ma 
przejąć ową dzierżawę, tego sądzimy, 
bliżej wyłaśniać nie potrzebujemy. 

Ze duch austryacki panaje jesz- 
cze pośród urzędniitów Komory, 
pragnących panowania niemczyzny 
na Sląsktu, patrzą oni z góry na chłopa, 
który teraz wyciąga rękę po tę ziemię 
od wieków polską, a tylko ujarzmioną 
przez obcych. Ale że ha służbie Hab- 
sburgów znajdują się jednostki wśród 
wyższych aa urzędników, którzy 
skrugulatnie donoszą swym „mocodaw" 
com“ o każdym kroku władz w tei 
sprawie, że w obronie tych dóbr wy- 
stępuje polski generał i to z takiemi 
propozycyami, to istotnie jest zastana 
wiające. Doniesiono nam, że wiado- 
mość urzędowa o przyjeździe min. rol- 
nictwa na Sląsk dotarła dopiero w so- 
botę wieczorem do Cieszyna, a jeszcze 
tego wieczora redakcya „Czasu“ była 
o tem poinformowana. Istotnie spręży” 
stą organizacyę mają podziemne organa 
Habsburga Fryderyka na Słąsku Cie- 
szyńskim. Nie mamy zamiaru uzasadniać 
potrzeby parcelacyi dóbr Komory, bo 
to rzecz znana, stwierdzamy tylko, że 
są czynniki na Sląsku, Które jesz- 
cze wciąż czeKają na zmiany po- 
lityczne í z tem łączą nadzieję „na- 
prawienia* niejednego, co Polacv zdo- 
łali już zmienić. Nadzieja, że dobra 
te powtórnie staną się podstawą 
germanizacyi, jeszcze w tych kołach 
nie znikła. Jakie jest znaczenie aprowi- 
zacyjne tych dóbr, to niechaj mówi cy. 
fra kontyngentu przeszłorocznego ilości 
maksymalnei, iaką było można z nich 
wydobyć: 50 wagonów zboża, nie- 
spełna pół zapotrzebowania miesięcz- 
nego Sląska Cieszyńskiego. A że od 
kilku lat dobra te wykazywały deficyt. 
to również nie może przemawiać za 
tem, by utrzymywać gospodarkę pań- 
stwową, jeżeli kogoś nie przekon 
argument narodowy, który na kresach 
każe ziemię oddać w ręce chłopa, bo 


wtedy ona polską zostanie. 


Np. czy wydawca brukowego pisem- 
ka lub właściciel auta musi być już 
temsamem człowiekiem inteligentnym ? 
A polem co to jest praca ņ„inteli- 
geutna* ? i 
Widzimy nieraźż przy biurkach urzę- 
dniczych wykolejeńców o 3 gimnazy- 
alnych klasach. Wiemy o ludziach wy- 
soce wykształconych klejących w domu 
pudełka do tutek. 
tóry z mich ma prawo przynależno- 
ści do „inteligencyi* ? 
ieuk spełnia pracę inteligentną — 
inteligent — wyrobniczą. 
oryentujże się w tem panie dyre- 
ktorze Czarnowski! 

Ale z kwestyą tych ulgowych bile- 
zi teatralnych, łączy się inny pro- 
em. 
Dia kogo jest teatr właściwie? 
Jak dotychczas — był on dla inte- 
ligencyi, gdyż istotnie inteligencya do- 
starczała mu głównego kontyngentu 
publiczności. z 
« W obvwatelskiem zrozumieniu swych 
obowiązków — dyrektorowie teatrów 
starali się uprzystępnić widowiska i in- 
nym sferom spałecznym. 
Dawano więc przedstawienia po zni: 
żonych cenach dla rzemieślników, wy- 
robników, w dalszym planie dla stu- 
dentów, wychowanków zakładów pu- 
blicznych. 
Dzisiaj publiczność teatralna zmieniła 
się kompletnie. Zubożała inteligencya 
nie jest w stanie płacić po 3000 za lo- 
żę a 800 za fotel. Spadła ona do pa- 
ryasów teatralnych wepchniętą została 
na galerye i ostatnie rzędy. Uprzywi- 
lejowane jej miejsca zajęła nainowsza 
plutokracya, popierająca operetkę, bły- 
szcząca brylaniami i jedząca w teatrze 
jaja na twardo. 
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Teatr był dawniej potrzebą inteli- 
gencyi. Dziś stał się zbytkiem, na który 
jej nie stać. 

Dzisiaj teatr nie jest dla inteligencyi, 
ani — inteligencya dla teatru! 


NADESŁANE. 
|. roczny kurs matu. (gimn. i real) 


otwiera | 
Krak. Tow. Naucz, Szkół Sred. I W. 


dla b. żołnierzy i inwalidów, którym 
brak dwu ostatnich klas szkoły śred. 
Słuchacze poprzedniego Kursu zda- 
wali maturę przed profesorami, uczą- 
cymi na kursie. — Nauka zaczyna 
się 12. września w gimn. III. (Sobie- 
skiego) o godz. 3-iej. — Wpisy przyj- 
muje kierownik kursu codziennie od 
1. do 2. w Podgórzu, ulica Janowa 

Wola 7. (Kilińskiego). 5218 


Sprzedam Ea 
nową maszynę do pisania 


najlepszej marki, najnowszy model, z wi” 
docznem pismem z powoda wyjazdu o kil- 
Kadziesiąt tysięcy Mlp taniej jak w sile- 
pie. Pisemne zgłoszenia do Adm. „Gońca” 
pod „Maszyna do pisania“ najdalej do 
15. września b, r. 


Kurs Handlowy prof. Nycza 
6 przedmiotów, stenogralia i maszyna 
a) roczny żefiski 
b) 4 miesięczny dla dorosłych wieczorny. 
Wpisy do 12 września. Gołębia 5. 
Hurtownia od 9—1 I 3—6 5I82 


jl 


Mp. M 


za słożenie zgubionych 
pieniędzy z doKumen- 
tami osobistemi w żół- 
tej Kopercie do Adm. 


Gońca MraKowskiego. 
HDD "RYTFTJA TEKI UKTA A SEE 


Chwila bieżąca. 


Kalendarzyk: |. 
Narodzenie NMP, Czwart:k 
Wschód słońca: 6'24 8 
Zachód słońca: 7:30 H 

Września 


Długość dnia: 13'3 


TEATR IM. J. SŁOWACKIEGO. 

Czwartek: „Zemsta“. 

Piątek: Teatr zamknięty. 

Sobota: „Burmistrz Stylmondu* i 
„Cud ŚW. Antoniego", 

Niedziela popol.: „Zemsta“ Fredry; 
wieczór: „Burmistrz Stylmondu“ i „Cud 
św. Antoniego", 

TEATR „BAGATELA“. 

Ozwartek popoł.: „Prawdziwa miłość”; 
wieczó: „Małżeństwo Loli“. 

TEATR M. OPERA I OPERETKA 

Czwartek  popoł,: „Jaś i Małgosia”; 
wieczór; „Hrabina“, 

OPERETKA W NOWOSCIACH 

Środa: „Kapłanka ognia". 

Czwartek pop: „Kapłanka ognia”, 

Czwartek wiecz.: „Krysia leśniczanka" 

Piątek: „Dziewczę z Holandyi". 
KABARET W „ODRODZENIU« 

(ul. Sławkowska 30). 
Od 1 września zupełnie nowy program. 
Występ pierwszorzędnych sił kabare- 
towych 


wych. 
Początek o godzinie 1a'8V. 


Polscy aKademicy w Finiandyi. 

O wycieczce polskiej młodzieży a- 
kademickiej w Finlandyi. zorganizowa» 
pej przez T-wo „Fraternitas Academie 


Wpisy na kursa, handlowe prof, | 
Ñ a) na drugi oddział jednorocznego kursu handlowego żeńskiego (początek nauki EB 
15 września); b) na kurs wieczorowy dla dorosłych (początek wykładów 1.paźdz.) | 
odbywają się codziennie od 12-1 i od 5-6 we firmie 4 
M. PASSAKAS i SPOLKA płac Maryacki L., 9. 


Masowe aresztowania Szglogów niemieckich 


„GONIEC KRAKOWSKI" 


M. PASSAKASA 


w Krakowie. 


(t) W ostatnich czasach wykryły na- 
sze władze całe organizacye szpiegów 
niemicekich w Warszawie i Łodzi, gdzie 
dokonano masowych aresztowań. 

Niemniejszą siecią niemieckich pla- 
cówek szpiegowskich jest pokryta cała 
Małopolska, a svecyalnie zagłębie kra- 
kowskie aż po Sląsk. . 

Przed kilku dniami udało się wła” 
dzom krakowskim wpaść na trop 
bardzo silnej placówkii niemieckiej, 
znajdującej się w samym Krakowie. 

Niebawem puszczono cały aparat no- 
licyinv w ruch. a owocem poszuki- 
wań jest wykrycie i aresztowanie 
Á. a ZORY KT NAA TECT] PATRZE 
ca“ w dalszym ciągu 
prasa finlandzka. 

Oto co pisała „Karjala“: 

„Jak już poprzednio donosiliśmy w 
„Karjala“, odbyła się w „Scivasto" 
rzadka uroczystość. Przygotowywała 
się zwykła doroczna uroczystość święe 
ta lata (kesajuhla), która jednak za- 
mieniła się na zupełnie osobliwe świę- 
ro, jednocześnie gościli w Ścivasto 
polscy studenci, którzy wzięli w niej 
udział. Ta okoliczność właśnie nadała 
całemu obchodowi zupełnie osobliwy i 
uroczysty charakter! 

Polscy studenci kilka razy wystąpili 
ze śpiewem chóralnym, śpiewając mię- 
dzy innemi „Snomen lauln“ (Fińską 
pieśń) po fińsku. To było szczególnie 
podniosie ze względu na wspólne po* 
czucie odzyskania wolności narodowej. 

Do przybyłych polskich gości pre- 
zes stowarzyszenia młodzieży sciwisto- 
wskiej p. Hj. Grónfars powiedział 
między innemi: 

Polscy politechnicy! W imienin sto- 
warzyszenia młodzieży wsi Scivasto 
proszę was na nasz skromny obchód 
więta lata 

Mamy nadzieje, że usłyszymy na na- 
szym obchodzie brzmienie waszego 
pięknego języka i prosimy, żebyście 
zechcieli śpiewem swoim uświetnić na- 
sze święto. Bądźcie pozdrowieni w Fin- 
landyi; niech wasz: pobyt zacieśni wę- 
zły przyjażni między Polską a Finlan- 


pisze poważna 


yą. 
Niech żyje Polska! Niech żyje pol- 
ska młodzież! Niech żyje!“. 


-— 


/ lamach | 
na ministrów jugostowieńskich, 


Lublana. Wczoraj popołudniu patrol 
żandarmeryi znalazła na przestrzeni ko- 
łejowej Lublana—Cyli świeżo wyko- 
pany dół izasypany ziemią. Znaleziono 
w nim 14klg dynamitu i drut, łączący 
z pobliskim lasem. Kilka osób podej- 
rzanych uciekło przy zbliżeniu się żan- 
darmeryi. Był to widocznie planowany 
zamach komunistów na pociąg wiozący 
ministrów jugosłowiańskich, którzy jed- 
nak w ostatniej chwili wsiedli do innega 


pociągu. 


Litewsko-łotewska 


konweńcya wojskowa 


Jak donoszą z Warszawy: W końcu 
września zapowiąda się przybycie do 
Rygi litewskiej delegacyi wojskowej, 
która ma wspólnie ze sztabem łotew= 
skim zająć się wypracowaniem litew= 
sko-łotewskiej konwencyi wojskowej. 


ao za 


Z ZO ZZO ZZ, 


kiiku szpiegów niemieckich. 

Aresztowano również szefa tej pla- 
cówki w osobie pewnego b. oficera 
austryackiego. 

Sprawa jest narazie trzymaną ze zro* 
zumiałych powodów w tajemnicy. 

Słedztwo wykryło, że aresztowani 
prowadzili na terenie Krakowa biuro 
szpiegowskie, które pozostawało w ści- 
słym kontakcie z rządem niemieckim, 
a także z licznemi posterunkami w Mało- 
polsce. 

Przy aresztowauych znaleziono 
dużo Kompromiitującego materyału, 
oczekuiąceyo ekspedycyi do Niemiec. 


-i WEEYK EWC ACO ORC AONE CZE OOAAOCIEZENO, 


Wolny handel węglem 

od 1-wszego października. 

Państwowy urząd węglowy podaje 
do wiadomości, że zaczynając od 1-70 
pażdziernika zostaje zniesione ograni- 
czenie w obrocie węglem kamiennym, 
koksem i brykietami na całym obsza- 
rze państwa. Na całym obszarze pań- 
stwa import węgla i koksu z Górnego 
Sląska i Zagłębia karwińskiego pozc= 
staje nadal pod kontrolą rządu 1 mo- 
że mieć miejsce tylko na mocy spe- 
cyalnego pozwolenia. Zgodnie z po- 
wyższem, od dnia 1 października rokn 
bieżącego państwowy urząd węglo- 
wy przechodzi w stan likwidacyi i 
wszyscy konsumenci węgla i koksu od 
tejże daty winni zaopatrywać się sami 
w potrzebne paliwo drodą bezpośred- 
nich zakupów, zawierając stosowne! u- 
mowy z kopalniaini krajowemi. Do te- 
go nie są wymagane żadne pczwole- 
nia organów rządowych, lub też na 
Górnym Słąsku i Zagłębiu karwiń- 
skiem na mocy pozwoleń, które mogą 
otrzymywać od rządu, Do 1 pażdzier- 
nika pozwolenie na zakup węgla i ko- 
ksu zagranicznego będą wydawane w 
państwowym Urzedzie węglowym, War- 
szawa, Jasna 1. Od dnia 1 pażdzierni= 
ka w departamencie Il imin'sterstwa 
przemysłu i handlu, Warszawa, Elekto- 
ralna 2. Bliższe informacye w tej spra- 
wie zainieresowani mogą otczymać w 
państwowym Urzędzie węglowym, War- 
szawa, Jasna 1 względnie w oddziele 
państwowego urzędu węglowego w Po- 
znaniu i w inspektoracie wsglowym w 
Krakowie. 


Tępienie lichwy mięsnej. 

(t) Tut. Urząd walki z lichwą za* 
brał się z całą energią do tępienia li- 
chwy mięsne. 

l tak za sprzedaż bilu po wygóro- 
wanych cenach skazano Katarzynę 
Smajek zam. przy ul. Kościuszki 1. 56 
na grzywnę 7000 mk. lub 20 dni are- 
sztu. Stanislawa Sataleckiego wlaści= 
ciela masarni przy ul Floryańskiej na 
grzywnę 10.000 mk. — 8 dni aresztu 
oraz Franciszka Knapika zam. przy ul, 
Wasilewskiego I. 7 na 5000 mk. i 3 
dni aresztu. 


——— 


Jak długo pracować będzie 
Policya ? 


(t) Z dniem 9 bm. nastąpi zmiana 
„godzin służbowych w policyi państwo- 
wej“. Ośmiogodzinny dzień zamieniono 
na 6 godzinny- | 

Cały personal policyjny został po- 
dzielony na 4 części, z których trzy są 
przeznaczone do służby a czwarta na 
wypoczynek względnie może być uży- 
tą do asystencyi, konwojów, służby 
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kuryerskiej. = 

Z chwilą gdy ministerstwo spraw. 
zorganizuje własną straż więzienną i 
konwojową, którą obecnie pełnią ze 
szkodą dla miasta żołnierze policyjni— 
bezpieczeństwo publiczne zyska bardzo 
przez zwięksżenie liczb posteranków 
w mieście. 


Pobyt gen, Dupont w Krakowie, 


(t) Wczoraj popołudniu przybył do 
Krakowa automobilem gen. dywizyi 
Dupont, przewodniczący komisyi dla 
wyłyczania granicy polsko-niemieckiej . 
i granicy na Górnym Sląsku. 

Gen. Dupont przyjechał w towarzy- 
stwie swej małżonki, córki i przybo= 
cznego adjutanta i zamieszkał w Grand 
hotelu. ` 

Generalstwo zwiedziło zabytki Kra- 
kowa w towarzystwie por. Psarskiego, 
wieczorem zaś zaproszeni przez prezy 
dyum miasta, byli obecni na przedsta- 
wieniu w teatrze im. J. Słowackiego. 

Dzisiaj gen. Dupont, „znany przyja- 
ciel Polski, zainteresował się szczegól- 
nie zabytkami Krakowa, o którego przes 
szłości historycznej wyraził się z wiel- 
kiem uznaniem, 


—— 


Otwarcia bursy przemysłowej dla sierot | 
z inteligeneyi. 

(t) Wczoraj otwarto w Krakowie bez- i 
płatną bursą przemysłową dla dziewcząt, 
sierot powojennych z inteligencji, p3zba- i 
wionych ojca i matki, f 
Grono pań dobrej woli od szeręgyu lat 
gromadziło fundusze na tę humanitarną i 
f 


instytucję i przygotowywało wprowajlze- 
nie jej w życie. 

Zarząd bursy  niedostateeznie dożych- | 
czas zaopatrzony w prowianty i walczą- 
cy z trudnościami finansowemi zwraca 
się 2 gorącą prośbą do Ziemian z zacho- | 
dmiej Małopałski © jaknajwydatnisjszą 
pomoc w artykułach żywności Niemniej 
obywatelstwo krakowskie proszone jest 
9 dar$ w naturze oraz w gotówea, które 
skierowywać należy wprost do Zarządu | 
bursy (ul. Lenartowicza 4, parter) albo 
do Adm, dzienników krakowskich. 

Ufamy, że niezmiernie sz'achetny cel 


utrzymania bursy, przeznaczonej dla 
sierot z inteligencji zwróci uwagę naj- 
szerszych kół naszego społeczeństwa, 


które ten tak nieodzowny zakład otoczy 
życzliwą opieką i dępomoże do zapew- 
nienia mu trwałej egzystencji. 


Występy J. Leszczyńskiego. Arcydzie- 
ło Tredrowskie „Zemsta“, tak przychyl- 
nie przyjęte w obeenem wznowieniu, po- 
wtórzone będzie dzisiaj po raz trzeci z 
udziałem sympatycenego gościa p. J. Le 
sczyńskiego, którego świetna  kreacya 
Papkina budzi powszechny zachwyt. W 
piątek teatr zamknięty celem ostateczne- 
go uporządkowania gmachu. W sobotę 
pierwszą premierą tego sezonu danem 
będzie rozgłośny dramat 3 akt. Maeter- 
lincka na tle inwazyi Niemców do Bel- 
gii w r. 1914 p, t. „Burmistrz Stylmon- 
du“. Tytułową rolę odtwarza p. J. So- 
anowski, jednocześnie reżyser sztuki, Z 
dramatem nołączona będzie satyryczna 2 
akt. kom. Maeterlincka p. t. „Cud św, 
Antoniego", którą prowadzi p, M. Ved- 
nowski, odtwarcający również rolę tyt- 
Jednocześnie przygotowuje się wzmowie- 
nie „Ślubów . panieńskich" z pamię tną, 
przemiłą kreacyą p. J. Leszczyńskiego, 
jako „Gucia“, 

Miejski Teatr: Opera, Operetka. 

F rud ; E 
Dziś popoł. „Jaś i Małgosia”, opera 
Humperdincka. Będzie to przedstawie- 
nie specyalnie dla dziatwy przeznaczo- 
ne. Wieczorem „Hrabina“ Moniuszki. 
Wystąpi w niej po raz ostatni gość 
warszawski p. Bogucki, który wysoce 
artystyczną krcacyą w roli Podczaszyca 
podbił krakowską publiczność. W pią- 
tek 9 bm. Wieczór baletowy jako sen- 
sacyjna nowość sezonu. Wezmą w nim 
udział znakomici soliści bałetn pp. Ilji- 
na, Jabłońska, Martówna i corps de 
balet. W programie obok numerów s 


/ 
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łowych znajdzie się niezmiernie intere- 
tująca, pełna utoko scęna choreogra: 
ficzna. Wieczór ten da poznać artyzm 
sztuki baletowój w naiwykwintoiejszej 
formie. 

„Taniec szcząścia* będzie najbliższą pre 
mierą teatru „Nowości*. Dyrekcya per- 
traktuje z Robertem Stolzem, kompozy- 
torem tej operetki o przyjazd jego na 
kilka dni do Krakowa. W głównych ro. 
lach wystąpią M. Czernekówna, H. Ka- 
mińska, E. Pilarski, Z. Ujheli, St, Woliń- 
ski. Nadto występ całego baletu 

Dziś we ozwartek pop. „Kapłanka 
ognia“, wieczór „Krysia leśniczanka”, 

Miejskie amhulatoryum  uentyźtyczne 
szkolne zostało otwarte po feryach waka. 
cyjnych dnia 9 b. m. Godziny przyjęć od 
2 du 4-tej po południu z wyjątkiem nie- 
dziel i Świąt. Ambulatorytzn prowadzi, 
jak w latach poprzednich dr Ludwik 
Girabczak. 


Z uniwersytetu Jag.. Naczelnik 
Państwa zamianował dra Juliana Paga- 
czewskiego, nadzwyczajnego profesora 
historyi sztuki, zwyczajnym profesorem 
tego ptzedmiótu w uniwersytecie Ja- 
giellońskim. Prof. Pagaczewski zawmia- 
nowany został równocześnie dyrekto- 
rem uniwersyteckiego Muzeum sztuk 
i archeologii. 

Z akademii sztuk pięknych w Kra- 
kowie. Wpisy na | półrocze roku 
szkolnego 1921/22 w krakowskiej a- 
kademii sztuk pięknych rozpoczną się 
dnia 19 września i trwać będą dla no» 
wych uczniów do końca września wpi* 
sy zaś dawnych uczniów do 8 paž- 
dziernika włącznie. Nowo wstępujący 
kandydaci i kandydatki na uczniów a- 
kademii mają w terminie do końca 
września włącznie wnieść pisemne po- 
danie, poczem poddać się egzamino* 
wł wstępnemu, który rozpocznie się 
dnia 3 października i trwać będzie do 
8 pażdziernika włącznie. Nauka m 
wszystkich kursach rozpocznie się dn. 
10-go października o godzinie 9-tej 
rano.” a 

izba skarbowa we Lwowie komu- 
nikuje: W najbliższym czasie, który 
będzie podany osobno do wiadomości, 
rozpocznie się pod kierownictwem i 
nadzorem , dyrektora Izby skarbowej 
we Lwowie, na calym obszarze Malo- 
polski i Sląska Cieszyńskiego rejestra- 
cya i stemplowanie tytułów długu przed- 
wojennego Austryi i Węgier. Bliższe 
warunki i wymogi poda rozporządze- 
nie wykonawcze do ustawy z dnia 10 
maja 1921 Dz. praw Nr. 45, poz. 269, 
a gdy termin rejestracyi upływa z 
dniem 1 listopada 1921, leży w inte- 
resie właścicieli posiadaczy jak i de- 
pozytaryuśszy zarejestrować i ostemplo- 
wać się mających tytułów długów, aby 
przygotowali znajdujące się w ich po- 
Siadaniu odnośne renty, losy, obliga- 
cye i inne papiery waltościowe; celom 
rychłego poddania ich przepisanemu 
formalnemu postepowaniu. 

(t) Kradzieże kieszonkowe, Ottonowi 
Sobieskiemu skradziono w tramwaju 
portfel, zawierający 3000 marek i czek 
na 70.000 marek. 

Pawłowi  Mrozowskiemu skradziono 
" podczas targu ma Rynku Kleparskim 8 

tysięcy marek, oraz dokumenta. 

(t) Złodziej kolejowy. Na tutejszym 
dworcu towarowym grasują w straszny 
sposób bandyci i złodzieje wszelkich ka- 
tegoryi, rabując bezkarnie, pad okiem po- 
licyi, 

Ostatnio przytrzymano Stanisława Ñu- 
bacza, lat 24, z Woli Duchackiej — w 
chwili gdy odcinał plombę od wagonu 
kolejowego celem dokomania  kradzioży 
wewnątrz znajdujących. się towarów. 

(t) Posiedzenie komitetu dla podjęcia 
wycieczki lekarzy francuskich, Dziś w 

południe odbędzie się w prezydyum ma- 
gistratu posiedzenie pełnego komitetu % 
bywatelskiego, zawiązanego dla ustale- 
mia programu przyjęcia wielkiej wyciecz- 
ki francuskiego świata lekarskiego. Jak 
już doniosły dzienniki, wycieczka przy- 
będzie do Krakowa dnia 19 b. m, 

(t) Podobała im się uprząż. Wczoraj a- 
roszęowała policya Stanisława Marszew= 
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Aresztowanie speku! 
walutowych. 
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antów 


Taine skrytki czatnogiełdziarzy. 


W dniu 4 linea dokonano w niektó- 
rych kantorach wymiany w Łodzi re- 
wiżyi, o której już donosiliśmy. Obe- 
cnie możemy podać w tej następujące 
interesujące szczegóły. 

P. Dąbrowski, bardzo energiczny 
delegat ministeryum skarbu w Łodzi, 
od pewnego czasu miał wiadomości o 
nieuczciwych spekulacyach pewnych 
sfer bankierskich łódzkich. 

Przystąpił więc obecnie do akeyi, 
zmierzającej do unieszkodliwąenia i dał- 
szych operacyj czarnogiełdziarzy łódz- 
ich. 

W tym celu 4 b. m. przystąpił do 
rewizyi u dwóch wybitnych członków 
łódzkiej czarnej giełdy, Brandesa i Fi- 
lipowskiego. 


Brandes jest właścicielem kantoru 
wymiany przy ulicy Piotrkowskiej. — 
Ustalono, że dokonywał on niedozwo- 
lone operacyę walutami obcemi, Fi- 
lipówski zaś nie jest żadnym bankie- 
rem, a mimo to prowadził rozległe 
stosunki z bankami niemieckimi, 

W mieszkaniu jego przy ul. Piotr- 
kowskiej 30 rewizya ujawniła, naprzy« 
kład, skrytki w futrynie drzwi i po- 
dwójne dna u stolików nocnych. — 
W tych schowkach przechowywał on 
waluty obce i znaczne zapasy waluty 
polskiej. 

Dalsze śledztwo w toku. 

Akcya' p. Dąbrowskiego obliczona 
jest na poważne rezultuty. 
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skiego, lat 17 z Gruszowa i Benedykta 
Kazimierczyka, lat 18 z Bieńkowice, za 
kradzież uprzęży na tutejszym dworcu 
kolejowym na szkodę nieznanego właści- 
ciela. 

(t) Kieszonkowiec, Onegdaj przytrzy- 
mans Wincentego Kiebzaka, lat 27, za 
kradzież kieszonkową na szkiodę niezna- 
nego kolejarza, 

(t) Kradzież auta. Tadeusz Ber, za- 
rządca tantaku w Krzeszowicach doniósł 
do tutejszej policyj, że onegdaj skraldzio- 
no tam z garażu automgybilowego na 
gzkódę br. Potockich rozmaite części 
składowe do automobilu wartości 150 
tysięcy marek. Podejrzanym ə dokonanie 
tej kradzieży jest szofer wojskowy 2z 
wojsk kadry samoch, Piotr Pasemiów. 

(t) Wykrycie sprawców  właznania do 
urzędu podatkowego w Liszkach, W ubie 
głym roku nieznani sprawcy włamali się 
do kasy urzędu podatkowego w Liszkach 
gdzie oprócz gotówki skradli dwa garni- 
tuty korali onacznej wartości. Jako 
sprawców tego włamania tutejsza poli- 
cya aresztowała Andrzeja Ziębę, Wale- 
ryana Krzemienia, Kamyszka i Józefa 
Goreckiego. á 

Organa policyjne w Podgórzn wyśle- 
dziły, że korale te sprzedała żona Gore- 
ckiego, Janina, niejakiej Antoninie No- 
wakowej z b. Kóngresówki. Nowakową 
odszukano a korale odzbramo, 

(t) Biuro meldunkawe przy policyi 
znajduje się obecnie w dotychczasowym 
lokalu przy ulicy Zacisze l. 5, parter. 

—o00 


Q0—— 


KRONIKA LWOWSKA. 


(Telefonem), 

Bandytyzm w okolicy Lwowa. Pod 
Zboiskami napadło ma przechodzących 
włościan dwóch bandytów i zwabowali 
im 35 tysięcy marek. Bandyci zbiegli, 

Wykrycie gorzelni, Przy ulicy Żółkiew 
skiej wykryto tajną gorzelnię, zaopatrzo 
ną we wszystkie materymły, potrzebne 
do fabrykącyi spirytutsu. Fabrykacyą 
zajmowały się 2 osoby, które areszto- 
wano. 

Schwytanie bandytów, Od kilku tygo- 
dni banda. rabusiów gnębiła podróżnych 
na drogach publicznych koło Lwowa, — 
Co kilka dni prawie notowano nowy wy- 
padek rabunku i dzięki energii policyi 
państwowej udało się nareszcie ująć ban- 
dytów, operujących ną gościńcach i 
drogach leśnych. W sobotę rano przy 
trzymano 2 bandytów, nazwiskiem Wła 
dysław Wolski i Stanisław Owczarek, Są 
to dezerterzy. Przyznali sią do wszyst 
kich rabunków. Jeszcze w tym tygo 
dniu staną oni przed sądem doraźnym. 

—4a0—— 


Emerytura za — nadużycie, 


Uprzywilejowany generał. 

W jednym z ostatnich „Dzienników 
Rozkazów M. S. Wojsk.“ 2głoszono prze 
niesienie w stały stan spoczynku gene- 
rała, który będąc wysokim dygniiarzem 
wojakowym, wydał zarządzenie narażają 


ce skarb państwa na straty dochodzące 
setki milionów, I tylko dzięk' niewykona* 
niu wydanych rozkazów przes podwład- 
nych oficerów, którzy zoryentowali się 
w sjtuacyi, skarb państwa strat nie po- 
niósł Sprawa ta była swego czasu głoś- 
ną w Sejmie i w prasie. 

Generał ów przyszedł obetnie do e- 
merytury. 

Warszawski „Kuryer Poranny" czy: 
ni z tego powodu następujące uwagi: 

Oficer, ten po rozpadnięciu się Austryi 
wstąpił w szeregi oficerów polskich, o- 
żeniony! jednak: z Niemką nie zerwał .łą- 
czących go z Wiedniem węzłów, gdzie 
dalej córkę swą kształci w miemieckich 
szkołach. Po dwu mniej więcej latach 
slużby w wojsku polskiem, wychodzi za 
poważne przekroczenie służbowe z czyn 
nej służby, w wieku lat czterdziestu kil- 
ku, w pełnej zdolności zarobkowania, 
zaopatrzony, dość zaczną stałą rentą 
emerytalną, 

Nawiązując zaś do sprawy majora T., 
który. z powodu przeznaczenia go do Tre- 
zerwy bez ' emerytury popełnił morder- 
stwo przełożonego i samobójstwo, „Poran- 
ny“ widzi tu „dwie miary‘ i twierdzi; 

„Nie powinni otrzymywać emerytury 
oficenowie, którzy przechodzą do rezer- 
wy, czy też w stały stau odpoczynku w 
następstwie przewinień czy przestępstw 
służbowych, jak to było z wyżej wymie- 
niouym generałem i w takich wypadkach, 
ani starania kolegów, ani nacisk sfer po- 
litycznych nie powinny wywierać 
wpływu. i 


sea mam DAJĄ m 
17-1etnia podpalaczka. 


W nocy z 21 na 22 marca 1921 r. 
wybuchł pożar wśród budynków go- 
spodarczych Hawryła Hetto w Małłynie 
pod Wiszenką w powiecie gródeckim. 
Przeprowadzone dochodzenia wykazały, 
że podpalenia dokonała Anna Kurni- 
cka, licząca lat 47, siostra poszkodo- 
wanej. Twierdzi, że ucżyniłą to z żalu 
do siostry, która 6dziedziczywszy po 
rodzicach schedę, wydaliła ją z domu, 
oddając na służbę do księdza. 

Onegdaj Anna Kurnicka stanęła 
przed sądem przysięgłych. Trybunał 
skazał ją na 14⁄2 roku ciężkiego wię: 
zienia z obostrzeniami, 

i) Oe 


Morderstwo w lesie. 


Z Zółkwi dcnosrą, że na urzędników 
tutejszej firmy mR:inhold, Klinger i 
Miinzer*, jadącj ch przez las z Dzibu- 
tek do Zółkwi, napadło pięciu uzbro- 
jonych w karabiny bandytów, którzy 
wypadli z zarośli, otwierając na 5we 
ofiary formalny regularny ggień kara- 
binowy. Napadnięci bronić się zaczęli, 
strzelając z rewolwerów, jednak w czasie 
strzelaniny jedna z kul bandytów tra- 
fita Ba A skara Grafa w okolicę 
brzucha. Raniony padł zbroczony krwią 
na ziemię. Wówczas bandyci dopadË 
zranionego izrabowali mu kwotę prze- 


szło 100.000 marek oraz zdarli zeń rze- 
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czy łącznej wartości 30.000 marek. Na 
pozostałych rzucili sią bandyci, okła- 
dając ich uderzeniami kolb karabino- 
wych, a wreszcie zbiegli w niewiado- 
mym kierunku. 

Zranionego Grafa przeniesiono w so- 
botę do szpitala we Lwowie, gdzie 
wkrótce zmarł. 


Zakazany owoc najlepiej 
smakuje. 


Ustawa prohibicyjna w Stanach Zje* 
dnoczonych wywołała tam reakcyę, 
stwierdzającą jeszcze raz dowodnie, że 
zakazany owoc najlepiej smakuje. We- 
diug ostatnich dat statystycznych ilość 
kar za opilstwo w samym Waszyngto- 
nie wzrosła o 34 procent, przyczem 
ludzie upajają się płynami na porost 
włosów, ekstraktami z ziół, perfumami, 
spirytusem deuaturowanym i t. p. lub 
płacą bajońskie sumy za przemycane 
i sprzedawane potajemnie napoje alko- 
holowe 


Dział ekonomiczny. 
Ruch giełdowy. 4 


(stm) Rozpoczęta od dw 
zwyżka kursów papierów dywidendo- 
wych trwa. Wobec dalszej dewaluacyi 
marki kapitał szuka lokaty w papie- 
rach, bądź co bądź opartych o realne 
wartości, Dokonano znaczniejszych tran= 
zakcyj akcyami przemysłowemi i kan- 
dlowemi, jak P. T. H, Krakus, Trze. 
binia Zelazo, Tepege, Polska Nafta, 
Chodórów; ma ogół wasz rynek gieł- 
dowy stanął pod znakiem żywego po- 
szukiwania akcyj. 

Niezależnie od tega spekulacya wa- 
lutami obcemi święci dalsze tryumfy, 
doprowadziwszy na czarnej giełdzie do 
fantastycznej zwyżki dolara, raarki nie- 
mieckiej i korony czeskiej, Krakowska 
olicyalna giełda oficyalnie powstrzymu- 
je się od tych tranzakcyj, notując tyl- 
ko przekazy na Berlin i Wiedeń dla 
celów handlowych. 

Cedula kursowa ż dnia 7 Września. 
Giełda krakowskk, 
Waluty: 
Maki niemieckie gotówka; kup, 38, spra 
41; czaki: kup. 89, sprz. 42. 
Korony austryackie: gotówka kup. 2/80, 
sprz. 3'00, czeki; kup. 2,90* sprz, 3'1% 
Akcye bankowe: 
ofiar, żąd, tranz, 
Pols. B. prz. NY em, 700 800 750-780 
Polski B. prz. V em, 600 650 630-650 
: 1050 1250 1100-1225 
875 450 420-410 
Zieleniewski TI em. 9000 ę5000 9250 
Zieleniewski III em. 8500 8800 8500-8750 


Impex 


Parowozy 1450 1550 1500 
Trzebinia 8100 8250 8100-3209 
Pocisk. 900 1100 1000 


Zakł. górn. Siersza 8500 8800 8500-8800) 
Tepege 8209 8400 8300-8350 
Polska Nafta 2900 -3200 2925-3100 
Polska Nafta III 2600 2900 2625-2800 
Edekir. Sierszt MI 2400 2600 2400-2500 
8400 3600 340u-8550 
Krakus 3500 3700 3200 
Ołrodorów 8100 3860 3150-3250 
Warszawa, Waluty: Dolary Stanów 
Zjedh, gotówka trans. 4050—8500, sprz. 
3900, kupno 3780. Franki framo. trans, 
gotówka 305, sprzedaż 305, kupno 208. 
Funty szterlingi czeki trans. 14250, No- 
wy Jork czeki trans. 4950. Marki niem, 
gotówka trans. 47'p6—42'50, sprz, 42'50, 
kupno 3125, czeki trans. 43/69. Korony, 
austr. czeki trans, 316—813. Korony 
czeskie czeki trans 49'50. 

'Giełda pieniężna: 

Wiedeń, 7. IX. (Tel. ].). Po wczo- 
rajszej żniżce, a nawet spadku korony 
ausłryackiej, który uważają za nader 
niebezpieczny dla całego ruchu gieł- 
dowego, nastąpiła dziś reakcya i uspo- 
kojenie, Na rynku walut obcych ten- 
dencya zniżkowa. Notowano markę 
niemiecką 1360, leje 13:60, liry 55, 
dolary 1230 do 1276, funty 4750 do 
4800, czeskie 15'10 do 15:25, węgier- 


Fabr tŁ Trzebinia 


Nr 244. 


skie 3'—- do 3705, marka polska 32'50 
do 34. W Zurychu marka polska 17. 
Akcye: Zieleniewski 3499, Fanto 35900, 
Karpaty 24980, Galicyjskie Montany 
3240. 

Zurych. Końcowe kursa dewiz. Berlin 


TELEGRAMY 
Litwa odrzuci projekt 


Hymansa. 


Warszawa. (PAT) Delegacya 
litewska zdaje się porzuci nowy 
projekt układu polsko-litewskie- 
go, proponowany przez Hymansa, któ- 

to projekt zmierzał do stworzenia 
między Polską a Litwą ścisłych węzłów 
na tle polityki zagranicznej i współpra- 
ey wojskowej. Układ zawierał ideg ni 
tworzenia autonomicznego okręgu Wil- 
na i przewidywał obronną konwencyę 
pod jednem dowództwem, pozostawia- 
jąc jednakże gros wojskowych sił lite- 
wskich pod dowództwem litewskiem. 
Jeżeli odmowa Litwy stanie się faktem 
istotnym, sprawa sporu polsko-litew- 
skiego będzie przedstawiona zgroma- 
dzeniu Ligi narodów. 
C a 1 AA 

Rokowania angielsko-iriandzkie. 


Dublin. De Valera wygłosił dłuż- 
szą mowę, w'której zaznaczył, że Itlan- 
dya pragnie pokoju, ale pokoju praw- 
dziwego, nie fałszywego, takiego, który 
polega na faktach, nie na pozorach. 
Anglia zamierza wystosować 


GIGA 
KEII WYJAŚCIENIA | PORA 
ie) jg] BEZPŁATNIE W ADMINIS 


6'27, Bolandya 18550. Nowy Jork 587. 


ultima- 


= 0 | | AN M 


dY W SRPAWACH OOŁOSZE i 
NISTRACJI, KRAKOW, DUNAJEWSKIEGO 7. 


FEDEREGEM 


tum do friandyj. Jeżeli w ten. spo- 


Londyn 21, 79. Paryż 44, 50. Medyolan 
25. 40. Bruksela dd. Kopenhaga 101/25, 
Sztokholm 12550. Chrystyania 7650. 
Madryt 76'10, Buenos Aires 116. Praga 
7'05. Budapeszt 1'40. Zagrzeb 3. Buka- 
reszt 1:40, Zagrzeb St2 .śń.5 ęzż ęzwiw 
roszt 0/42. Warszawa 0.17. Wiedeń 0.62. 
sób dzwoni na gwalt, to może się prę- 
dzej spodziewać walki niż pokoju. Przy: 
jazny stosunek między Anglią a Irlan- 
dyą mógłby już dawno istnieć, gdyby 
politycy angielscy temu nie przeszka- 
dzali i nie stwarzali ustawicznych tru- 
dności. 

W kołach politycznych mimoto za- 
pewniają, że rokowania angielsko- 
irlandzkie nie będą zerwane, 
ponieważ Lloyd George nie chce brać 
na siebie odpowiedzialności za możliwą 
katastrofę. 


Francya odrzuca traktat 
z dnia 13 sierpnia, 


Hannover (E. E.) Rząd francuski 
powiadomił oficyalnie rząd angielski, 
że nie może ratyfikować traktatu 
zawartego przez ministra finansów 
w dniu 13 sierpnia. Według donie- 
sień londyńskich ma się odbyć dnia 
10 bm. w Londynie konferencya po- 
między. angielskim a francuskim mini- 
strem finansów celem rewizyi pary” 
skiej umowy finansowej z 13 sierpnia 


b. r. 


aj (51 (2) 
Ń ZUPEŁNIE 


Zgłoszenia 
ura ogło 


producentów. 


OSZENIA 


„UUNIEC KRAKOWSKI". 


Gfenzywa hiszpańska w Marokku, 
Hannover. (E. E.) Według oświad- 


czenia hiszpańskiego prezydenta mini- 
strów Maury rozpoczęli Hiszpanie w 
dniu 5 września ofenzywę przyjmując 
za bazę operacyjną miejscowość w 
Melija. 

Bordeaux. (E. E.) Wedle doniesień 
z Marokka sytuacya wojsk hiszpań* 
skich na tamtejszym froncie jest nie- 
zmiernie trudną. Powstańcy są świe- 
tnie uzbrojeni (posiadają około 150 


| dział) i doskonale zaaprowizowani. 
DETT y TOBI IAD 


Z OSTATNIEJ CHWILI 


Stronnictwa centrowe 
wobec dymisyi gabinetu, 


Warszawa, (Tel. M). Zespół stron- 
„nietw centrowych odbył dzisiaj vosie- 
dzenie pod przewodnictwem p. SKul- 
skiego. Z ramienia PSL byli obecni 
posłowie: Bobek i Płocha NZL, — 
p. Skulski, KPK, — Dr Loewenstein 
i Rauch, klubu mieszczańskiego — 
Rosset i dr. Wróblewski. Uchwalono 
wystosować do prez. Witosa następu- 
jącej treści list: 

„Panie prezydencie! 

Zespół stronnictw centrowych ninieje 
szem podaie do wiadomości pana pre: 
zydenta, że całKowicie podzielają 
Jego zapatrywanie co do potrzeby 
niezwłocznej dy'nisyi całego gabi- 
netu“. 
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MATER 1600 morg, zie- 


JAGOGELIGKJ KAKEBEGCECEGECOGOUGGE 


ODDZIAŁ DLA OGŁOSZEŃ OTWARTY OD GODZ. 9--1 1 OD 4—7 
CENY OGŁOSZEŃ UMIESZCZONE SĄ W NAGŁÓWKU. 


j ERZAWY gospodar- 


Sh. T 


Umowa polsko-pdańska. 


Gdańsk, (PAT). W sprawie umowy 
polsko-gdańskiej, która ma na celu wy 
konamie i uzupełnienie konwencyż z 9 
listopada 1920 otrzymujemy szczegóły: 

Tematy 40 artykutów komwencyi pol- 
sko-gdańskiej podzielono na 13 dwiałów, 
mianowicie, sprawy zagraniczne praw 
no-państwowe, sądowe,  rozrachunkowe, 
sprawy żeglugi morskiej, półkowe, żeglu 
gi rzecznej, kolejowe, pocztowe, celne, 
finansowe, sprawy rybołostwa ł aprowr 
zacyjne. Umowa trzyma się ściśle powyń 
szego programu. > 

Pozatem regulują przepisy końcowe 
wiele innych spraw specyalnych. Wszyst- 
kie części umowy w pierwszem ujęciu 
zostały podpisane przez przewodnicząca- 
go rokowań komisarza generalnego Plu- 
cińskiego i senatora Jewelorzskiego. 

Obecnie polsko.gdańska komisya re 
dakcyjna, na mocy tych protokołów. w 
stala ostateczne brzmienie umowy w ją 
zyku polskim i niemieckim. Wykończe 
rie i podpistnie umowy nastąpi okoła 
połowy września b, r. (Z powodu braku 
miejsea szczegóły podamy w najbliższym 
mumerze. Prz. Red.) 


Cas oddokić prenwmerałę! | 


JAUGZYCIELKA lat 24, 


| DROBNE OGŁOSZENIA | 


Z E 


[WOLNE POSADY | 


PORZE ui się panny 
piszącej biegle na ma- 
nzynie w godzinach nopo- 
łudniowych. Zgłoszenia pod 
„pannę biurowa” do Goñ- 
ca krak. 5133 


DOLNEJ krawczyni po- 
szuknie się za dobrem 
wynagrodzeniem na 2 ty- 
godnie. — Zgłoszenia pod 
„zdolna krawczynia* do 
Admin. Gońca krak. 5207 


DŻ = Sejmikowego 
koed. ginnazjum w Kol- 
nie Ziemia Łomżyńska 0° 
głasza konkurs na posady 
polonisty, historyka, mate- 
matyka i przyrodnika. Ró- 
wnie chętnie widziane bę- 
dą siły żeńskie, Warune 

ukończony iaknltet filozof. 
Płace wedlug cennika ko- 
misji G-ciu, dużo wyższe 
od rządowych. Pomieszka- 
nie zapewnione. Miejsco- 
wość bardzo tania. 5 25 


| POSAD POSZUKUJĄ | 


ANNA z kilknietnią pra- 
ktyką biurową. pisząca 
b. biegle na maszynie, po- 
sznkuje posady zaraz. Zgło: 
szenia do Administ. Gońca 
pod „Zajęcie“ 191 ` 


MERYTOWANY oficer 

wyższej rangi z wielolee 
tnią praktyką w służbie 
administracyjnej, władają- 
cy językiem polskim, me- 
mieckim, francuskim w sio- 
wie i w piśmie, jakoteż po” 
siadający pewną znajomość 
języka angielskiego i wło- 
B ga poszukuje posady 
od listopada począwszy ja- 
ko korespondent, Oferty 
do Adm. Gofcą pod „Ko- 

502 


respondent". 
EDAŻ | 


| SPRZ 


QJKAZYJNIE do sprzeda- 
W nia garnitur mebli. Sza- 
fy, lustro, stoły, łóżka i wie- 
le innych rzeczy. Ul. Kra- 
kusa nr25 Ip. na lewo, 


7 


i 
) 


| 


Boone i 2t morgów 
gruntu I klasy w powie 
ciu wielickiia koło Gdowe. 
Oena 4400 dolarów. Wiado- 
mość Sąd Dobczyce 5199 


ASY kontrolne maszyny 

do pisania do sprzedania 
Specyalny warsztat do na- 
praw, J. Hecker, Kraków, 
ul. Marka 25. 5103 


QALONIK, kanapa, fotele 
w tanlo sprzeda. Ulica Ręe 
kawka 9, p. lewo. 5/83 


POEK 210 morgów 
z parowym młynem ca- 
łym inwentarzem żywym 
i martwym blizko Lwowa 
za piętnaście tysięcy dola- 
rów do sprzedania. Klecze- 
wski, Lwów Chodkiewicza 
Nr. 7, Sa 7 


PRZEDAM obok kolejki 
państwowej 900 morgów 
lasu sosnowego, 450 more 
gów głębokiego torfowiska 
osuszanego i 250 morgów 
pastwiska. Cena 10.000 Mk 
za mórg. Zwracać się Ko: 
we: Turydyka 6. Głębski 
5036 


[7% urządzenia szklannej 
hnty sprzedam obok ko- 
lejki państwowej wielkie 
głębokie torfowiska osnaza- 
ne z ias3m sosnowym. Ce- 
na 10.000 Mk. mórg. Zwra- 
cać się Kowel Turydyka 6, 
Gębski. 5029 


DRASĘ do słomy orygin. 
„Klinger" prawie nową 
Mkp. 428.000 sprzeda PION 
Lwów-Zamarstynów, LWo- 
wska 48. 4996 


= zw" WIĘ WĘ : 
je SPRZEDANIA garni» 
tór salonowy, mahonio- 
wy, zupełnie nowy, łóżko 
mosiężne, 2 szafy dębowe. 
Zgłoszenia listowne do Ad- 
ministracjı Gońca pod „Tas 
nia sprzedaż”, 
5084 


dc" dla odbudo- 
wy desek. krąglaltów. 
budowlanych sontów it.p. 
poszukuję do natychmia- 
stowaj dostawy wprost od 


pod „Paraf* do ) 
szeń $. Sokołowskiego i Ski 
Lwów Jagiellońska 7. 5115 


ANI1O do sprzedania. Ro- 

wer „Puch“, magnet 6- 
cyllndrowy, aparat Erno- 
mann 10X15. Gabina do e» 
łektryzowania dla użytku 
lekarskiego, ul. św. dana 
L. 16 Il p. 5023 


Su 2 kabinę do ee 
lektryzowania dla uży- 
tku lekarskiego, aparat fo- 
togr. Ernemann, 10X15 ro- 
wer „Puch“ i magnet 6cy- 
lindrowy ul. św. Jana 16, 
II, p. 3 drzwi. 5067 


PRZEDAM kufer w do- 

brym stanie, bardzo du- 

ży nadający się dla intro- 

ligatora do wożenia nakła- 

du za 2000 Mkp. Wiado- 

mość ai Turecka 1 
E0 


MATER 1000 mórg zie- 
mi pszennej i żytnej, 
7 km od garn. miasta, 40 
mórg łąki, 21 koni, 11 wo- 
łów, 50 świń, 20 stadników 
na tucz,. 10 cieląt rocznych 
20 krów dojnych, ziemia 
drenowana, parowa mlo- 
ekarnie, zabudowanie pod 
cegłą forteczną. 11 pokoi, 
> mórg parka I. kl 2 kom 
pletne zabndowania gospo- 
darstw, 1 na 160 mórg. 2 na 
80 mórg, wodociągi 800 ctr 
węgla, 40 mtr drzewa, wa- 
ga bydlęca, skiep pod sto- 
dołą, 30 tys. torfu, 14 stog 
żyta i t, d. 7 km od garv. 
miasta w Poznań skim. Ce- 
na 45 milionów Mkp Zgio- 
szenia pyzyjmuje: Biuro 
Handlowe, Gniezno ul. Le- 
cha 12 tel. 228. 5198 


8 RZJRDAM kolczyki złote 
z rubinami. Informacji 
udzieli Administraja „Goń- 
ca Krakowskiego" Duna- 
jewskiego, 7.1. p. 4842 


KOMPLETNE nrządzenie 
młyńskie araz oryginal- 
ną szwajcarską gazę we 
wszystkich nnmerach do- 
starcza natychmiast zarc- 
jestrowana firma: Riesei 
Schieber i Friedlander, — 
Lwów, ul. ŻA 


| OZON S 
O ZE ZE Z ZZ ZN ZA ZZ ZZ ZZO O AZ ZZOZ 


mi buraczanej, 50 cię- 
żkich koni, 80 rasowego 
bydła, 300 owiec, 100 świń, 
15 wołów. 180 mórg lasu, 
50-60 letniego 125 mórg je- 
ziora eużo ryb, 25 mórg o 

roeu owocowego l. klasy 
1 park, dwór 24 pokoi fore 
tecznie budowane 2 km od 
stacji, 20 mórg cegielni 
cały majątek I klasy tylko 
refl. równający się 3 miljo- 
ny marek niemieckich, 
Zgł. przyjmuje Binro Han- 
dlowe, Gniezno, ul. Lecha 12 
Telefon 298. 5196 


AJĄ TEK 400 mórg tyl- 

ko pszennej ziemi w tem 
70 mórg łąki z tortem. 75 
tys. ctr, got. torfa ua sprze- 
daż wartości 10 mil. Mkp. 
Lokomobiła 20 konna, 2ra 
sy do torfu 10 kl, koni, 45 
sztuk bydła, 10 świń, na» 
rzędzia rolnicze kompl. pa 
łąc o 11 pokojach. wodo- 
ciągi, światło elektryczne, 
4 km od garn. miasta, 12 


mórg parku i sadu, w par=* 


ku 5 staw z rybami, park 
okrążony 2 m wysokiem 
mnrem (rapit) zabudowawa 
pod cegłą, waga do wozów 
wlasna stacya załadowania 
od niemca w Poznańskim 
tylko refi. równajacy się 
20 tyg. dolarów. Zgłosze- 
nia przyjmuje Binro Han- 
dlowe Gniezno ul. Lecha 12 
Telefon 298. 5197 


PRZEDAM kilka starych 
ubrań męskich. Zgłoósze” 
nia od godz. 2—3. ul. Reto- 
ryka 9,parter na lewo. 5205 


ORTEPIAN esarny, krót- 
ki, marki „Hamburger 
Wien“ do sprzedania. Zgło- 
szenia w Administ. Gońca 
pod „fortepian*. 5206 


[xvpno_| 


KE kredens kuchenny. 
Wiadomość bliższa w Ade 
ministracyi Gońca. 5208 


e anaa ke, 
yur IĘ dobry aparat foto 

graficzny, Szczegółowe 
oferty pod „Anastygmat 
przyjmnje Administracja 


Nd am RE |, 
UPIĘ maszynę do pisa- 
nia: Zgłoszenia do Adm, 
Gońca pod „Maszyna“. 5204 


stwa rolnego, względnie 
rybnego lub leśnego szuka 
fachowiec za kaucją. Zgło- 
szenia pod „Parat” do Biu- 
ra Ogłoszeń S. Sokołow" 
skiego i Ski Lwów Jagiel- 

Iońska 7. 
544 Ne. 4 


yUPIĘ*fortepian lub pia- 
R nino Zgłoszenia do Adm. 
Gońca pod „pianino“. 5208 


KUPIĘ snarat fotografie 
R czny Insterkowy mały 
format. Zgłoszenia do Adm 
Gońca pod „Aparat“. 5087 


W wiejskiej każdą 
ilość kupię. .Ufarty „pod 
„Paraf" do Biura Ogłoszeń 
9. Sokołowskiego i Spki 
Lwów Jagiellońska 7. . 
"URI ae Gar - | 
| MATRYMONIALNE | 
Ka WAAER lat 26 przystoj- 
ny brunet, na rządowem 
stanowisku, kochający mu- 
zykę, pragnie nawiązać ko 
rospondencye z panną lub 
wdową do lat 26. Małżeń: 
stwo bardzo możliwe, Zgło 
szenia do Adm. Gońca nod 
„Huragan“. 5219 


6 Mie” Ilat 38, przemy- 
słowiec, który powrócił 
z Ameryki, posiadający 
większy kapitał, pragnałby 
poznać pannę, któraby od- 
powiądała jego wymera- 
niom, cel matrymonialny — 
dyskrecya zapewniona. Zsło 
szenia pod „lailor”. 47 


NZ lat 55, “5 
wyższem stavowisku, " 
braku znajomości pragnie 
nawiązać znajomość z pan- 
ną lab wdową da lat 30. 
Zgłoszenia do Adm. Gońca 
pod „Gwidon“. 5210 


ROEE a 
RRĘŻCZYZNA latut, przye 
“9 stojny ehciałby zanoz- 
nać się w celu matrymo- 
nialnym z panną lub mto- 
dą wdową. Majątek nie wy- 
magany, gdyż nosiadam 
własny kapitał, Chcę wró- 
cić do krajn, a niemam 
znajomości Fotografie wraz 
z dokładnym opisem nad- 
syłać do: J. Walter 2i4 
West 127 Str. Nowy Jork 
' 5054 


sE. - mm R O 0 


sympatyczns, łagodnego 
usposobienia pracowita ma 
jaca 150.000 gotówki wyj 
dzie za mąż za mężczyznę 
o prawym charakterze, na 
odpawiedniem stanowisku 
do lat 25. Zgłoszenia do ad 
ministracji Gońca krak. 
pod „Nauczycielka*. 5990 
| ë OE E 
| RÓŻNE | 
NALAZŁEM lekkie futre 
w Rzeszowie w r. 1916. 
Kto zgubił proszę się zwró 
cić na poste restante A. Z. 
Kolbuszowa. 5225 


ÇCKRADZIONĄ kartę po- 
U wołania na nazwisko 
Władysława Trznadđla ur. 
w r. 1900 w Ropczycach, 
unieważnia się. 5224 


NE pie dnia 21-go 
sierpnia b. r. wojskową 
kartę zwolnienia na nazwi- 
sko Stanistaw Binder z Kra- 
kowa, unieważnia się, 5382 


[NT EWAZNIAM papiery 
wojskowe na nazwisko 
Franciszek Pazdan w Za- 
gorzycach „Ps Sędziszów. 


522 


ZC EE papiery woj- 
skowe na nazwisko Jan 
Gruszecki, które unieważ- 
niam. 522 


ET 4 Ee dnia 5. IX. 
1921 r. w pociągu Ząbko 
wica - Kraków, wojskową 
kartę beztierminowego hre 
lopu i kartę tożsamości 
na nazwisko Sylwerjusz 
Kowałski z Solejowa pow. 
Piotrków, unieważniam. 
5220 


GUBIONO dokumenta 

wojskawe demobilizacyj 
ne z r. 1898 wystawione 
przez I pułk art. pol. I-ej 
baterji Leg. pol. na nazwie 
sko Szlachetki Słanisława 
zam. w Jaworniku p, My- 
śleniee Maiepolska, które 
unieważnia się. 5216 


pokój vadający sie na 
„binro techniczne natych- 
miast poszukiwany. Czynsz 
obojętny. Dam ewentualnie 
odszkodowanie, Zgłoszenia 
Skrytka 140 Kraków. 5217 


„GONIEC KRAKOWSKI" Nr 244, - 


U 2< 2 RWE. a 
f Hadeszł ostali.e nowości paryskie na sezon zimowy! 
) Plusze, aksamity, velour-chiffony na płaszcze I suknie, crepe 
IŻ de chine, crepe de Georgetty, jakoteż suknie, szlafroki jedwabne, 
wełniane, etami owe oraz wykwintna bielizna. — Wielki wybór. 
== == Ceny umiarkowane. — Sprzedaż hurtowna i częściowa. === 


` „Ostatnie nowości poleca: 
BERNO BRETTNER. KRAKÓW 
Rynek główny13 DOM TOWAR OWY Rynek główny 13 


O:tatnie specyaline modele paryskie kapeluszy damskich. 
Kierowniczka Felicya Lipschiltz - Breitner. 


DOM SPEDYCYJNO - HANDLOWY 
W POZNANIU, KRAKOWIE. WARSZAWIE 
GDANSKU, KATOWICACH, ZBĄSZYNIU 
ŁODZI, BYDGOSZCZY, TCZEWIE 
otworzyła pod wasna firma dalsze 


ODDZIAŁY: 


HR LU hr 99 | Eks 

JE porterzy, Właściciele mebli oraz obów 

We LW 0 WIE W SOS l N 39 H E R A Koszyšarskich E: 
Biaroposrodnietwa w ko” | ""ynisey uj leze go jom zamawiać wyroby kts. 


ulica Sykstuska I. 19. 


uł, Trzeciego Maia 20. 
- ask Sg SPOT OW RAF LD OFF” 


jarzeniu małżeństw. Ła- | SYNDYKAT KOSZYKARSKI S. A. Kraków, 


skawe zgłoszenia: Po- 
zdań Słowackiego 35 Floryańska 32. telef. Nr. 2237. 5184 


Dyskrecja zapewniona, Oddziały: Lwów, Poznań, Warszawa, Wiedeń, 


Wszelkie maszyny 


do obróbki drzewa i metali, narzędzia, 

artykuły techniczne, towary żelazne. 

białe metale, stał, blachy białe angiel- 

skie, mosiądz, miedź, Kompozycję po- 

leca ze składu jak również dostarcza 

maszyny do Każdej innej gałęzi prze- 
mysłu 


A. M. KIERSKI *x 


POLSKIE TOWARZYSTWO HANDLOWE | 
KRAKOW, ui, Siawkows <a 1 


dostarcza wagonowo Żelazo 


pochodzenia krajowego, przy krótkich 
terminach dostawy. 5052 


wszelkiego 
rodzai 
jak: tokarnie, wiertaki, frezerki, 


heblarki, Ak szlifierki, 
przecinarki i 


MASZYNY 
ce obróbki 


| 
blachy, 
jak: nożyce okrągłe i płaskie, 
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EBRDZEFORAZSKOSOSESEBSZALEZNESE 


Przerabia szybko według najnowszych 
modeħ warszawskich t wiedeńskich 


Fabryka kapeluszy Julil Rauszowej Kraków, 
k L. 17, l. p. I Bracka L. 4. |. p. 
"VVVYVYVVVVVVYVVVVVVVVVVVVV 


WCG i tłocznie (sztan- Spółka z ogran. odpow. 


MASZYNY LWÓW, ul. Kopernika 4. 


do obróbki Serre 

dla: stolarń, fabryk beim PROSIMY NAS ODWIEDZIĆ | 
( (ków i warsztatów okręt. PODCZAS JARMARKU WIE. ' 
Specyalność : 4807 DENSKIEGO (Wiener-messe). $ 


Kompletne urządzenia fabryczne. 
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HURTOWNA SPRZEDAZ 


NICI TRO 


Akcyjne Towarzystwo Wiózowkiej Fabryki Nici ky: jen ma aa | NOWEIUZYWANE | 
DOM HANDLOWY 5013 Karl Jetzbacher MASZYNY Jil WYROBU NARZEDII | 
LANDECK i HOFMAN Wiedeń XVl., Hubergasse Nr. 3 MS TT E d 
ŁODZ, Moniuszki 8. Adres telegraficzny: SCHNELLSTAML Narzędzia do obrabiania żelaza 4808 
EE. = Wielki zasób towarów, Wyspa sz$bka zo składu 
pounenoannnnanannnannnnnanen nananana anean s. > 
ZIELNIR POLSKI | perei Y Wiedeń „e Anti M 46141, ; 


Bi i do gatrów i tartaków, 

Yy taśmowe i tarczowe (do cyrkularki) 
Rozmaite siekierki, ttloty do cechowania drzewa, 
pilniki do ostrzenia pit, pierwszorzędne szlifierki do 
pll, clwrarki, smarown.ce do wazeliny, 9bcinacze, 

śwldry do gwintów i kute gwoździa. 
Wszelkie narzędzia do przemysłu drzewnego 
stale na skiadzie. 
BIRO & COMP., Wiedeń iy 
Liebenberggasse 6. 4742 
Telefon 563 i 11525. Adras telegr. Birosäge. 


cony ziołem leczniczym, przyrodnictwu i hygienie. 

Opis kilkaset ziół, z rysunkami. Leczenie wr4el 

kich chorób. Wtasze lę<arstwa. Niezbędny także 

dla zbierających I uprawiających. Nowe źródła bo- 

gactwa narodowego. Pierwsze tego rodzaju pismo 
w Polsce. Cana numeru 55 MK z przesyłką. 

Dr. med. STANISŁAW BREYER, Kraków Wolska 36. | 


młesięcznik bogato ilustrowany 20 stron. poświę= | 


| Do naki P. T. EE FT 


| i Kierowników Kółek rolniczych 


Oryginalne szwedzkie wirówki 
DO ODTŁUSZCZANIA MLEKA 


„D À LT | K“ 4689 


gumki i cześci zapasowe do nich, 
ponadto pługi, brony, sieczkarnie, mlo- 
carnie, parniki, żniwiarki, oleje i smary 
oraz wszelkie narzędzia rolnicze po- 
leca z własnych składów 


|| BIURO ROLNICZO -TECHNICZNE 
| Inż. ST. NAWAKOWSKIEGO 


Wars z ogranicz. odpowiedzialnością 
arszawa, ul. kia 4 l. 4. 


POWAŻNA Miny KM NÓLII(ZĄ - m 


Warszawie 
Boski zdolnego 


urzędnika branży żelaznej 


dbeznanego z prowadzeniem sklepów z wy 
robami że aznemi I t. p. salanterją, 
Warunki zależne od kwalifikacji. 5073 
Oterty sub „Podkowa” do Biura Ogłosreń Tow. Akc, 
„REZLAMA POLSKA”, Warszawa, Jasna 10. 


POEABZ UA SKA TTL R R 


Wydawca: W zastępatwie Spólk vydawniczej Goes Krakowski „Spółki a ograniczoną poręką: Marjan Foatana, a, Redaktor « odpowiedzialny Ludwk Gronué, 
Deuk, Kat, Spółki Wydawniczej „Prawda“ w Kra 


"PAPIERY i TEKTURY 


aia RODZAJU 
BIBUŁKI i TUTK! „SOLĄŁI" 
PO CENACH FABRYCZNYCH 5028 


1 || Międzynarodowa Tow. Handlowe „PAX“ $p. z 0. o. 
< Bielsko (Sląsk Gaszyński), ul. Główna 7. 


